
,.lołoiatv ~zkot" wpadł na potlqg· wvtietzkow9 Szczegóły strasznej kała­
- strofy kolei owej w Londynie 

Dziś 8 stron' Cena numeru 

CoazieDDe IlstrowaDe pismo narodowe i katolickie 
Nr. 139 L Rok 65 środa, dnia 19 czerwca 1935 

Z imponujących uroczystości katolickich w Kłobucku 

Przed kilku dniami Odbyła się w Kło'burku staraniem J~ E, ks,biskupa l{uljiny wspaniała manifestacja religijna pod postacIą !{ongresu Eucharystycz­
nc,3"o, urządzonego Wf zwią.zku z 800-leciem istnienia parafji kłobuckiej i 5(10-lecia objęcia w niej probostwa przel znakomitego dziejopisarza ks, Długo­
sza. , \V uroczystościach religijnych wźięłoudział kilkadziesiąt tysięcy wit:rnych. Imponują.ca wypadła procesjll eucharystyczna, której fragmenty po-

dają. powyższe zdjęcia. Od lewej: Młodzi Stronnh:twa Narodowego, biorQ.cy udział W procesji eucharystycznej. 

"Sanacyjny" projekt ordynacji wyborczej do S'enatu skiem 738, a w woj, lubelskiem 617. 
Zgłasza przeto poprawkę, ażeby obni. 
żyć ilość mandatów Warszawy tak, 
ażeby Senat składał się z 93. a nie 96 
senatorów, Koncepcja przYznania pra.­
wa wyboru do Senatu, mieszczą,ca si~ 
w projekcie "sanacyjnym", jest nie do 
przyjęcia, Ponieważ posłowie ludowi 
z tem się liczę" że projekt P. p, S, nie 
znajdzie większości. przeto jako ewen­
tualną poprawkę zgłasza pos, ~ataj 
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I f O o Dl 110 ~ I W r . m flł a. II 
Clerpielli wa'łczy1ł za Palskę, a "sanacJa" otlmawia im praw~ głosu [(f D Senatu feł~i~~Q. ż:ore~~P~zę~c;;y~~~~:~Ii!ę,za;~ 

War s z a w a. (TeJ. wł.) Sejmowa 
komisja kons{ytucyjria przedyskuto­
wała w ponied·,jałek projekt ordynacji 
wyborczej do Senatu. 

Na zapytanie interpelantów refe­
rent P o d o s ~ i oświau czył, że do gru­
py uprawnionych do głosowanIa z ty­
tułu zasług osobistych przyj~ł cyfrę 
GO do 70 tys. osób, prz,yczem przewa.-

żają. tuŁaj odznaczenia niepodległościo­
we, wojskowe nad cywilnemi; z tytułU 
wykształcenia uprawnionych do;dzie 
około 200 tys, obywateli, a w grupie 
uprawnionych do głosowania z tytułu 
za.ufania obywateli do samorządu te­
rytorialnego należy wyznaczyć około 
80 tys, Nadto na zrzeszenia gespodar­
cze wypadnie około 50 tys, wyborców. 
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Tak samo dla stowarzyszeń wyższej zbawiać olbrzymią ilość obywateli pro,.. 
użyteczności należy przydzielić około wa głosowania do Senatu. które już 
50 tysięcy, posiadali. a to tem bardziej, że przy­

Poseł R a t a j zwraca uwagę na szły Senat ~ędzi,~ miał o wiele więk­
szeroką. rozpiętość, o ile chodzi o licz- sze znaczeme. OIZ dotychczasowy, 
bę mieszkańców, przypadających na ,Ilość wyborców d~ .Senatu dach?," 
j~den mandat senatorski. W Warsza- dZlła ,dotąd do 1~ .mllJonów, obecme 
wie na jeden mandat senatorski przy-l spadme do pół mIlJona. Byłoby t~ zro-
pada 196 tys. W woj. stanislawow- (Ciąg dalszy na stronie 5-teJl. 

. ." 
Do~tęp Polski . do morza ~ "absurdem ! 

Korespondencja własna "Orędownika" 
p o z n a ń. 17 czerwea._ , .. Js-kra" potwierdziła tylko w pew- wi.l p, Gre,lser na ostatniem p0!31edzen!u I sI~ Gdańska o Polskę, tym zająć ją ma 

.. t pnl'u po"'lo'k'l ]'ak'e t J' ml·e- sejmu gdansklego - aby wystąpIła z naJ- "'dańska poll'C' P lit T· k d Półurzod""'~-a a"'encJ'a prasowa hkra nym s o ... :;.. l W e l" ś dk' . k ..., .a o yczna. a II o co-
~,'V. ,., ", Gd 'sk -t O 61 ' '-- os rzeJszeml ro IIIml przecIw o rozsle- .' d' d - b 't d' k' t k ... 

o~~osiła przed kilku dniami następują- rz~ w an u PO" a~zano ~ n,le uv- wającym takie pogłoski (o pomocy poło \\ le '~ aJe . ur~l1S rz g a~s l, v~, tv-
Cy komunikat: wIem w Gd,ańsku mOle~ano, ze ~ladze skiej _ przyp. red.), uwłaczające samo. rzy \\ cytowan~m komur~lkacle D1epro-

. . , " wolnego mIasta same Ole opanują kry- dzielności państwowej Gdańska (!). szenł J?Omoc orI3r~WYWUJą . 
"TIząd pol~kl I, Bank Polski udzlehl~ zysu walutowego Ze strony władz "Ja i mÓJ rząd - powiedział dalej p. I me dośćl Gdansk <JdPOwfada wp.N)o 

oSl81.nlo Gdan~koWl pomocy dla ~odtrzy- 2'dańskich dano do zrozumienia, że od· Grei.:;er - będziemy zabiegali z telazną wadzeniem re.sdamentacjj dewizowej, 
ma~la kursu gulde~a, I~odtrzymanle p,:zez I rzuca sie wszelką myśl oparcia sie o po- konsekwenc. ją, aby prze~ tego rodzaju me- która równa sie wykreśleniu s. zczelnej 
Pol::.~ę walUly ~dallskleJ I!l0tywowane Je8~ moc oolską. i sam prezydent Greiser I tody gdań!jka samodZIelność państwowa ~ranicy gospodarczej między Polską a 
życzllwem zalnteresowamem stosunkamI i-;'-i l k' ,. ł l nie ucierpIała, Złota wolność nie mote . I " , , . 
gdańskiemi, Zaznaczyć nalety, że ani se- w ~ () PO~~y po S le] nazwa_ .. n e- być oddana za żadne skarby." \\0 nem miastem. prZ~]~lem dl() po-
Dat Gdańska ani Bank Gdański o pomoc poczvtaln~mi, rzad'ku nad prawami. ]akle w ::.tosunlm 
tę do Polski' się nie zwracały." - "Rozkazałem policji politycznej - mó- Kto więc mówi o silniejszem oparciU do Gdańska przyznały Polsce tr&k~&t,.. 



$ 

wspólpra,e:v .Irospod'll'czeJ z Pols~ą. f ,,,abSUrdU.f
, gq,yby Polska k()ny~tała z I JlJ>k \\'IObee tego wszystkiego. C? się 

martwi ioh to, te Jlo\ska ma Gdynię. morza tylk() za o~rednl(!twem ,niemiee- d~łeje w Gd&ńiku. wvgl~da puhtvka 
Jedn ~m słowem .. absurdem" jest. że kiem. Tak postawił sprawE;' w Gdańsku polska obecna i lat O:5tato!ch? Do tego 
Polska jest oparta. o morze. Nie byłOby wysłann:k Berlina ten.ątu wróeimv osobno. E P. - ; 
Straszna katastrofa kolejowa w Londynie . 

"latiiltY ~1~lt" wla~ł na Jo[ill wy[i!uko\YY 
Czt,ernastu paSa'Ż&TÓW zabitych i kilkudziesięciu ranny&h - ObrazznislcI,enia na m~'cj­

snu katastrofy .-, Utrudniona a,keja.ratunkowa - Szczęście w nieSlcz'ęściu 

Nowa olbrzymIa stacja radjowa we Fran­
di powstała w Sever'uc, która umożliwia 
lwlą()zetlie się statków ze w;zyetldch stron 
świata ' lI Francją, Na zdjęcill jedną z wiet 

antenowych nowej stacji. 

L on d y n. (PAT.) W nocy na nie~ ' 1 sytuacji.. PosiłkuJąc się ]amp~n:ii ' ace­
dzielę wydarzyła się w Londynie wiel- ·tyllihowemi, przystąpiono do wydoby­
ka katastrofa kolejowa. " " :\v;lllla .· zabitych. Strasznie okaleczpne 

Na dworcu We.lwyn ekspres z LOll~ ciała wydQbywano ~ wielkim tr1,ldem, 
dyuu wpadł na pociąg, idący do New ' składając je w 'oelu rozpoznania w 7.:1-

Castle. Kilka wagonów i loko~otywa improwizowanej kostnicy. Jlannych 
przedstawIają masę żelastwa. Zd'erze- oo.wieziono natychmiast do szpłtaliw 
nie, Ilocią.gów sPQwodowalo wybucp" Welwyn i Rerfot't. ' 
którego huk ściągnął na miejsce wy- DotychczaS /. ualiczono 14 zabitych, 
padku, pomimo nocnej pory, licznych w tej, U:c2:ble. 6 .Ęobiet i dwoje <tzjeci. 
n1ieszkal'lCów, którzy wraz ' z oddZia- oraz około 30 rannycb, w tem kilka. (h 

łaJlli straŻ'y ' ogniowej i policję. wzięli sób ciężkO. Jedr,o dzieck9 zabite zna­
udz~ał w akcH ratltnkowej. . lQ:dono 11\1. rę-kach ciężko rannej matki. 

Zaraz wysłano lekarzy ' i snnitar!u· Dla ułatwieuia akcji ratunkowej pod­
szki. Rozdzierające krzyki rannye'h, Palpno szczątls:i r~zbjtycb w:'l.gonÓw. 
ciemnośr.i i deszcz PotęiQwały grozę Pople.r~ świt odsłonił w calej grozie 
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Fran(ja fortyfikuje swoje grani(e 
Potę~'Ił!a fra:neftska linja fortyfikacuJ tłbrofłłlycl. 'N'~dtuł ~q. 

Cóż na to wszystko mogą powiedzieć c/wdniej granicy Nie'm,lec jęli t nla1».'"' catkOł#Jicie gotowa 
nasi "mocarstwowey"? Czy można. so- i kos~tolt:alfł pmlstwo 5.11';' nl'iljon6w franA·d·,ł' 
bie wyobrazić wi~kszą. zuchwalość 
gda.llsklego karła wobec państwa pol- P a ryż. (Tel. wl.) Członek kotni- strzeni 33 knl. Niel{t6r0 z nich $Q. na 

. katf;lstrofę. Panuje obawa, że liczba 
zabitych zwiększy się. 

L o n d y 11. (P AT.) Miejsce kata.­
strofy przedstawia jeden obraz zni­
szczenia. Hozbite wagony zataraso­
wały nietylko tor. na którym nastąpiło 
zderzenie, ale i sąsiednie tory po obu 
stronach. Wypadek rozegrał się z taką 
gwałtowną siłą, że część wagonów_ obu 
pocią,gów wbiła się w siebie, miażdżąc 
konstrukcję żelazną. i drewnianą, oraz 
pasażerów. 

l{atastrofa spowodowana została 
przez pociąg pospieszny, t. zw. "Lata­
jącego Szkota", który wpadł na stojący 
na stacji pociQ.g wycieczkowy, któ­
ry ;eostał wypus21CZony na kilkana$cie 
JrJinut przed ek$presem szkockim.: -
.,Lataię.cy SzItQt" wpadł w Welwyn­
Gardem na ten pociąg. Wiózł on 20.0 
pasażerów w 8 wagonach osobowY dl. 
Znajdowały się przy nim ponadto dwa 
wagony towarowe. "LatajlJ.cy Szkot" 
m.iał ~ sobę. 54 pasażerów, to też o 
wialldQtn szczęściu można, mówić. że 
katastrofa mimo swej gwałtQwnQŚci 
nie pociągnęła, za sobą większ.ej liczbY 
ofiar. 

shego? sji wojskowej ~zby deputow~nych po- głębolto~ci :30,35. a nawet 40 metrów. -
W momencię, kiedy Gdailsk wpro. sel Rucal't ogłosił wrażenia z wyciecz.. Urządzenia wewnętrzne wymagały rl). ~ . .., t'\~ _ ..a _~AA _~ ... ~ '.~ 

wadza reglamentację dewizowa. pl'zyb.v- ki, jak6 odbył w pasie fot'tyfikacyj- wnież wielkiego nakładu, pracy. nlo- ~ \.V'~~ 
wa do wolnego :uiiista w\'slanlli.k B@r- nynl na granicy francusko-niemiec. mniejs~ego nii urzqQzenia, zewńętr:mo 
Hna, dr. Schacht. Z list dl" Sehaohta 1\.1ej na odcinku ml~dzy Renem i Saar~ . l opanee\'~ęnja, . Linje. telefoniczne na. 
u'łyszeliśrny dwa za~adnkze twierdze- .. r-:a odcinl~·t.l. tyu" dlugo~ci 90 kIt), t.YIll odcinku ei~gnlJ.się na przestrzehł ' W LiP6~u w oknach wyetawowyob Stę­
nia: oderwanie od Nieroie(} Gdańska nie U\:Zg,}.ę::lt}Ja~ąc ,nawet WIelkich . N- 655 km, tworząc obwód 20 ty-s.limo" ' l'CgU skleu6w ivdowsldch ro~lepiono uble.. 
jest ' bistor"clo~.·.m .· .•. absu I'de.m" ( .. 0'6- I M,t .fOl ,t~ llkacYJnyc!tu3. p61noc od :I\le- - KoSzty budowy łinji'fortyfl,kłl()yjno' fl'łęj nocy sętki ulotek z napisem: "kto ku-

I " t tl' ł .J !\b' ITt")' l- ' "', truJ same roboty Zl{';lmne - piszę depo Gd~ motta, północnego · ~() Beltortu,·. jak puje II Żydów, jest ~drajcl\narodu." ' . 
sc liC l. le 1€l, l:iu:~ ,[ a . '. (l'u~.~em :en. Rucart-poohlopęły 4 'UlW. metl'ów l'ÓWrl:ie-t na od C ink'q poiudnh)w:l~. ·.. . ". • ' 
tl~rn \\YZIl.ani.em. klerQ.:,.nlka fl~ł,al'lJ;ó:v. sZeś.C.ienn.lY'.CCh .. ~łe.mi. · .Zll*ytQ . l'.o·WUłtSi I wsr/lodrdm, wv.nOn& .pgólcm 4l:Ut. roJU.' . "N'aHonal · Sodall tlschę :KolTeBpondeż" 
R~e,$i:V j~.~t ·, tę-" '~e: :PQiPleją 011.:~ ,~lię!k.)~ 40(Hi~~ lM'th5w s:cejc-. \netSri'it-~t I{6"'~ ' Ql/!-ilł(,$w~..: ::.::,~~,.., .;" ''',')~~:: ... .. ,0:;~~O:::'~:::,_: ! wY#~pli1ł " pl·~eeI~Yk.oo.vty.lwte.tUłlt'1u.'p~~ez 
~ar~adze:ml\'" , \~· ~(d!l:f~~. O,$ta.tn.to ::pr~u tar~e:' voume.mne' Gl,gn~ ·$t~ 'i·tufprz.~ . 1'7, .,:~ ". ",'::, o ~,I'~'~. i,. .' ::')~:,::, f,' ''f. ,1dnpfoo.try:nfemieC;kle-· filmów lla:'kt'ę~~'ycb. 
wlad2:e ~da-n kle .. · , " ,', . ,. ,' ., .", .. " ·'c'· .' '- .. '" •. , .... , . " .. " ." ". \, ,,,,o • '-" • ".',', >o,', ' l~szele P~ed 1'. twoluelt\.'· w ·kt61'~el\ 'tI.l@; .. d-
.... 'Ta ' kategof)'cznte stw(ęrdzil .dr. ' . . --':"- ," . . . '.. . .. i ·" • ".' .. •.. " n.o1t~~niil i\l'a\ł\ a.l'\'śc\ \'I\llar~lli\k\ego po-

Sehacht w ~dal'ls.kim •. D.worze Artusa". J." d ' - Ch' ·' ". h ahodżenia. Fl\my 'te - podkreśla "N. S. K~" 
Mówił (;. "absurdzie" oderwania Gdań· a"pon·J"a r' za Z·I S' '1-':0 w 'łna~ c : -. są. ..zaka~nne, jak również zal\azame- jest 
s~a od lhegy w · doniu, które~ ~-vejść " . ', . ~.o ', ~ " . . .. ' ',' wypp!ycianie oraz' wywóz tYch filmów: 
d~iś je$z<:ze ·· strzeże rzeźbiony : . na. • b' d .. . ... . · . , 
drzwiach orz€'ł oolslU, mówi! w :$ąli. 'Vi ',' " Ja" l:w U' s·le ~e- ' "W'" O' m- . "u·" :" .. ,. -" . "Le Journal" donooł :I! BIllIogrodu 1:e 
której do nieda\"ina stał posąg ·Zyg. K. nntyohmia~t po zebraniu rady Malej En-
munta Ą u.gus ta. . - tenty, kt6ra 9dbędzie się \Y BIed 2n . bm., 

PrZY1TlU5ClWa g'ospQdarka ~ewizQwa ZaJmowanie P1'o'l"in~JJ Czahar -.;... 'Znfłmł6n;~(, de-cYNjc, Gile.... Jewticł nlł zaproszenie Lavala uda. ~ję 
może na cza, pewien uchronic od dal. rów japf:Jńskiego fiz1abu głównego -,. do Paryża. * * 
5Z:1Z'0 soadku walutĘ' grlańską. Ale nie· Londyn. (PAT.) Według wiaQo- cenia japońskiego ministerstwa wojny Dr, Beoesz OPUŚ('~ł Kijów. udając się 
,vsDÓłmierne 2; tą problematyczna ko-- mOSCI, otrzymanych z Mukden'U, jap wyslano do Kalganu kilka ~amolotów z powrotem do Pra~i. Urzędowo d"n"~lą. 
rzyścia, mogą być straty. wynikłe z truQ. pOl'l:::kie naczell'\~ dowództwo obsad~iło wo;dwwych. W l(algnnie odbywają ~e z npro.;; it do C~ech'}~łnwacji komisJI'za 
ności dewiz.owvch.. M~że wys~hnl\ć z soboty na niedzjelę linję telegrafiC;lJ. się pertraktacje japońskiej misJi woj. Litwinowa, który zaproszenie to przyjąŁ 
głów!~e źr.ód!o dochqdów Gdańsl~a, za· ną Szangba.ikwan-Tien-Tsin załogą sltowej ~ miejscowenli władzami w * * * 
mrzec moze le.go rx>rf,. wojskową,. F6wnież wszystlde Ul'zą. sprawię cz~śctowe~o opf<$inienia fil'O-

Nie moż.e nie wiedzieć o tem dr. Qzcllia tel~fonlc7!M ~najdu:ą się pOtl wincji Czahar. Samolotu ma. l' .. prz.... Mini_ter propagandy R~eszy dr. G(')~Ib-
S · h ht M i ć . 11 O l . " "ł' J bek<; przemawiaJąc na zgromadzeniu nn.ro-<;c ac '. .. u::: (')0 uzna, ze c a (; an- nadzo-rem wojslf. J·apońskich. Pozatem czyni.ć sie do unilmięci" starć międłY d . - <... O\'liO - socjalistycz.nem w Harburgu, 
ska przymusowa gosp.ocl(l.rl\tl de\y!zowa japoń!:'kie naczelne dowództwo obsa- wojskami ja.poń~kiemi i chińskiemi. etwierdził, *e nrmja i p!\l'tja hitlerowska 
ńapr"v:dę m1J~i sie <lkazać absurdem .. dzilo kilka stacyj radjowych, pnery~ W cią.gu p,cniedziułku miał przybyć do tworzą, dwa filary, na których opim'a się 
Ten jednak rze(;zywistv abo;;.urd, dQ któ- wa.jąc temsamem całą lWlUunik,ację prr;>winc,ii Czahar nowy transport wojsk pańl'Stw{) narodowo - socjalistyczne. , 
re gO doprowadza niez,\!;odna t lntęrc· rnięązy północnemi Chinami a Nanki- japollskich, który sl<-iero-wany 2:ostunte * . " >I< 

sem gospodarczym polityką. Gdańsl{a. ~ nem. do tej części, która nie jęst .i~s7;cze ob- Trybuna.ł R2:e8iy tlka~al na 35 Tat wię-
rfie pQknwa się z .. absurdem'" o jakim Ja,k donosi prasa japońska, ~ pt)le~ sadzo-na :przę:łl wojską, ehińslde. z!en:a jednego z najbardz:ej cz~"Imy-ch ko-
mówił dr Schacbt W .. Dworze Artusa". - _~__ • roun:stów niemieekich BoHaendel'a. 
Dobr~e też te dwa pojęda QQróżniają w ,. * 
ad;>l"~ku ' .. WYS,~rI'llOnV mfD'st D,n·haterska "'n'na leka'r.za '" 'k D LfU Vu t:u PrezYdent RooęeYf'lt mlanowe: w!cepre-

Największy gdański dziennI .. au- II s i n-I{ i n g. (PAT,) Na linji 1\0- zy<łenta Guaranty Trust COJ"'lpany ....... 
zi~er Neueste Nachrichten" Z PQwola~ lpjf/wej Lafa Chill'bin w PObliżu stacjI Kił 1 r (PAT).· Samochód kłerowa- ('}'~eilTa kierownikiem no\'voutworzoncj N. 
niem się na mowę elr. S<:hachta wsk a- Lfu-Tao-Co jedna z luźnych grasuję,- nv przez Jusufa Szakira. g-łównego Je· R. A. N. R. A. ma w C"JJecnej form:e wy­
zuie. że nie można polityki finamowei cych tum band wysadziła w powietrze karza szpitala w Daj,rut. zawadził na za- lącznie charakter pomocn:czy i informa­
Gdańska b€'z zastrzeżeń Dorównvwać do most,' prze~ który dojeżdżał właśnie kr(,'eiL o kamień i stoczył się doQ kanału cyjny przy przenrowadzaniu d ol)l'()'wo l­
te.iże p::;lit\'ki Rzeszy. Rzes~a Niemiec- pociąg pasażerski. Pociąg zwalił się w Ibrahimija, ' pełn~g'o wody o tej pOrze nych zarzą.dze'\ w przemyśle. 
ka iest panem swojel?:o handlu zalOtra- dół, przyczem, wedhlg clotycbczasQ- rQku, Pani Szą.kir wxpadła na drogę. * '" '" 
niclnello, glówn@j oo,chtnwv każdec-o wy~b doniesień, 6 ludzi zostało zabitych odnosząe dość cif;tkle obraienia;. ale po- RZl\d anJ~!e!ąld zamIerza w cl<l,~u i lat 
pieniadza. Gdańsk. c(' teź dr Sehacht ną miejscu a około 20 odniosło ciężkie mimo to rzuciła sit;> na ratum~km{'ża i wybudQwać 8 nowych krątownik6w. 
stwierdził, niema suwerenności g05Po- rany. zdolala wrciallO'1Ć "O Z zato,pione-go sa~ *.. * 
dal'czei i z faktem tym łrzE.>ba sie I!t'zvć _. ___ mochodtu. Przewieziona wkrótce p(). t>~!ennikl nit'mit'ckle t duż~rm optvm~-
Jn:111 iest sytuacJa w Niemezech. tam 58 ofi-:l'r WY"'lIC""ll tern d ... szpitala zmarła od obrażeń. - zmem oP'suJI\ przebieg rozmów lonflyń-
iest r P~ ila 8\l'\'E'i Prl ność !!'o;;nodpt'('711 l '.'R . .Ni "U Doktorv wi nie grozi żadne niebezpie- s!{ich. twierdząc. i~ długie narady Ribben~ 

.Podczas gdy tam - piszą, .. Danzi!rer B e f l i n, (PAT). Z Wittenberg'l d{l~ czejstwo. troppa z sir Samuelem Hnare pruntown'e 
Ne~este Nachrichten" - dla kieruiącego nos'zą: wvczerpaly 2faglldn:enie zbrC"ie!l mo:oGk: , h. 
polityką finansową sprawa na jważnie.lsz'l Liczba zabitych w katastorofie w W Anglji panuje przekonanie, że dojtk:e 
(kwestia handlu zagranicznego) .iest moi:- Reinsdorf, których zwłoki wydobyto M"'ę,dzynarodowy zjaZd do porozumie~:a z Nil< iemca~i. 
!iwą do r::>zwia.zania. dla Gdańska pozo- dotycbcz.a,s Z poo gTUlww, wynosi 58, z _ 
staie do zalatwienla jeszcze jedna koniacz

o
. czego 38 zidentyfikowano. 96 . ranny~h of"l""ro'w'rezerwy Rumuńskie tniniste~stwo spraw zagra-

ność. skIerowanie strumienia. polskiegIl j "'''' nicznyt<h j s.owieeki kom'sar,iat lu>dowy 
handlu "'agraniczns,"'o w dalszym ciągu znaJ<d.uje się jesz.c. ,rze w szpitalach. Lżę h d 

",., FI l. d Bru te s ęJ a. (PAT.) , Delegacja 0- spraw 7lagl'aulcznv'C prową zą rokowania 
przez Gdańsk. niedopuszczenie do tego, aby ranm są :pau o~len,l} w OUlU. f' O ' '. fl" '1 W B' t .. tlIld umową na wypadek. ~dyJ:>v Njemc;y 
szukał on ujŚCia pnez Gdynię. Już ~en • lcer w rezerwy "rapeJ, , ryanJl. chcjały dokonać nanarlu na \YI;.!~T\' pop:-zez. 
wZ,~ląc1 wska~uje, jak ~[e~k!El jest polotenie , . R,QznJ'chY strąlknwe Polski, ' flolapdJl i Ciecbosłowacjj pł~ Au,stt'ję, by zmlen!ć silą ~rodkowo - euro. 
Gcl'lńskl\ w nastęJ)!.Itw18 płędnego, węrsal. ,," rąeę udział w międzynarot'lowy'Ol i~et~ , pei$~i tlitatut tęrytorja!ny. W tym w\'-pad-
sk!e;ro rl"lzwiązania. sprawy dostępu Pol- N o W. y Jor k , (PAT.) Gubernato-r cłzie ofirel'ÓWFtlzerwy. złotYły wczQraj kil Rosja $owięcka st;l nęlabv po stronie 
ski dO mOf2;a." Stanu Nebras~1\ op;łosiłstan oblężonła wleoiec na e-fobieNieznanegQ Zołnłę· Rl,Iinuni4 ęwe;ltualnie Malej En'JIlty. 

Oto komt\"tar~e do \'nOWV. do ,.iłbsllr- . w mleśefę Omahll i ~ll10bilł~ował całl! rza. W L.'!-el(eo oraz n8; gr6ble ALbę ... t" l • '" • 
d,u". o ialtlm mćwn w Oda~~lql dl' . gwardj~ naroctQwą. stanu ... bY 'l'Qłotyó w kf~~~łe . lęr~I~\\'!!kfe~, Oelep:aeJ,e ()\,~e' w \Vittęn.bel'~JI polir}a polltyc~nn lit. 

~chMht Pf'.lvzna.l~. ~\i' ellą tidClll~l\a :1;1'05- kres rozruellom. wywQ;lanym f)r1iel łef.U?~ały p'r~ed p:rob.emkr61ą. w- obee.. kMała t:\\'laIlRllm mlodt=;eLY katl"lliel{!~j 
alem d-o~hodu i utr~ym!lntłl fest ~l~kl strajk tramwa.!arzy w. Omaha.W ela. nóscl premJel,"ą ,va.n 2;8ehnlda t minl" OM!&n!a tnundul'Ow łw!ązl<owyrh ornz 
łlP'nd~) "ur3nitJl'Iv: 'l'lfIśnd'rlłe.el'lie "" ,te l'Ozrueh6w jedna o.ob~ ~Il$tal .. za- l"tr~ v:ojny nltV~~e .. po~ł6w .1 a.UMMS,' prowadzenIa dzIałalnoŚoi apG.-:to\vej l przy. 
nim, ale nie ehc-Ą szvsuj. uezciwej • bita, & wiele odniosło ranJ WOJskowych panstw zagramczuyeh. 6pOiSobicniowej. 
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lest€śmy świadkami ~apowiedzi 
'realizacji szkolnictwa zawodowego. 

Gdzie jak gdzie, ale w Polsce sprawa 
ta jest niesłychanie piekę.ca. 

Od nowego roku szkolnego, t. j. od 
września ruszę. pierwsze średnie szko­
ły zawodowe: gimna.z:a kupieckie, me­
chaniczne, elektryczne, krawieckie i 

bieliźniarski e_ Wychowankom dadzę. 
takie same uprawnienia, co gimnazja 
ogólnokształcące. Warunki dostQpu 
do nich będą identyczne co do szkół 
ogólnoks: tałcę.cych, z tę. zmianę., że 
będzie wymagany egzamin z rysun­
ków. 

Programy sę. gotowe, personel nau-

ezycielski jest odpowiednio przr~oto­
wywany, żeby stanął na WYSOkO~Cl. za­
dania. Ponieważ nie mamy doswlad­
czenia, prz~to stabilizacja systemu 
nauczania w tych szkołach zawodo­
wych nastąpi dopiero za kilka. lat, ki~­
dy uzyskamy z życia potwlerdzeme 
użytych metod. 

Rosną i potężnieją kadry armii n ro 
o we 

Prezydent Finlanr1ii Syinhufvud przybył 
do Sztokh Jl mu z of:cja : ną \\ iz"t1 Ila wetę­
pie \vitany ociub i :ście przez k t'61 [l Gustawa. 

I{atastrofa 
cleskiep,'O ailtom~~łflisty 
p r a g a. (PAT.) W sobotę popo­

łudniu odbył się z Pragi start do naj­
większych czecllOsłowack ich za\\ od0w 
automobilo\\ ych na dystansie 1 000 
ruil. Wkrótce po starcie znany zawod­
nik czechosłowacki Turek uległ kata­
strofie. Przy g"'ałlownem hamowaniu 
wóz jego zarzucił i wpadł na drzewo. 
Turek odniósł ciQżkie obrażenia ciała. 

l{róI~Dwa slt.!tlana na rok 
vł~ęlienia 

Obóz ć\\'iczelm~ w Diedrusku pod Pozna D:em był w ub. n:edzielę świaJkiem pi~k nej uroczystości. Uczniowie kursu podcho­
rąż} ch ~ dY~':bji Wlkp. z0s:ali paso\\ani na podch?J'ążych i pl"Zez naszycie sznu rków b~alo·amal'atnowych .",eszli w .grono 
pl'z)'tlzlych of~er6w rezer,\y. Ut·oczy"!OŚć ta. aczkol\\ lek o·bchcdzona w skromnYch t'ama~t1. wypadla ImponUJąco, a dZlerska 

postawa nowych podchorążych napawała dumą każdego z ucze.stn:!,ów uroczystości. 

w 8 r s z a w a (Tel wł.). Sad ol\r~- Kraków oś'rotlkiem z]edn\!lClen!.a ruthu syi'Dn~styt!ne'gQ 
f'(owy w Warszawie rozpatr"wal spraw~ 
Janin\' Królowej, niefortunnej rowerzv- .Je rak? w! 17 czerw~a. 
stki. która spowodo\\ ala katastrofe 5a- Jesteśmy ś~lad~aml nIezwykle cle-

. mochodowa. na 5zo.5ie pod Radomiem} kaw.ego ~.awlska, z.e wszystkie niemal 
W katai'trofie tei śmierć Doniósł rad<,.a ~\'Z~;emllle. zwalczaJę.c~ się od~amy ~y­
M. S Z. Emil Rl1cker. oraz je2'o żona JOnIst~czne centraliZUję ~woJą. d.zla­
Nadto prowBdzacv samochód redaktor łalnoś~ na ziemIa.cb polsklCb, a JUZ ze 
V\'n;o~ d070al poważm'cn kon/uH'j szczego,lnem ~amJlowa?lem urządzają 

Królowa. nie umiejąc dobrze jeździć ~,:,e og6lnośwlato.we zJa.zd,Y w Krako­
rO\\el'em wybrala 5i~ na przeiażdż,kt; na leo Tu o~był SIę ~ SIerpnIU zeszłe­
szosę. \V tym cza5ie red. Wrzos wiózł ~o croku . śW.lato",:,.:Y z.azd t. zw,. "ogól­
s\".-vcb orz\'jaci6ł na w\'cieczke Kró]o- y h S~JO!,llstów , ~u w sly.CZ~lU obra­
wa lo\' ostatniej chwili byłaby woad!a d~\v:ał .sw.la~~wy ZJazd "s.YJOnIstów-re­
ood "amochód. Red Vv'rzo;" chcąc ją :feZ.oncl:tow, tu o~yw~łą s~Q ?O pa­
wymi na<' udE'rzYł o orz\'droźne drzewo n .a~ "kontel encJe sYJOnIstycz~ 

Sad ~lur:2'oWV ska7.ał n ieforl~nną lIC. Cóz J.est celem tych wszystkich 
. . . krakowskIch narad? 

rO\\elzy.stkę na 1 rok WlęZlel1l8. Oto Żydzi uznali Kraków za miej-
sce najbardziej nadJ.:~ce się do :ijed­
noc:::enia pOVlaśnicnycI1 o:!la:n·:w sy­
jOniflt"yc;znyCh. Celem wszystkich zja­
zdów krakowskich jest znalezienie 
dro:;i do utworzenia cjdnolitego frontu 

16 C z erw C a 

syj on '.5 t yc~ n c go. 
Dotychczas tego wspólnego frontu 

niema. Wśród syjonistów istnieją. 
trzy zasadnicze odłamy, zwalczajQ.ce 

się neraz zaciekle i nie przebiera:ące zniesione, mimo to faktycznie istniej/). 
w środkach i metodach walki. Chodzi I dalej . 
tu przedewszystkiem o walkę między W dniach 16 i 17 czerwca odbyła się 
rządzącę. w "E}zeJmtywie Sy.onistycz- w Krakowie "IV Światowa Konferen­
nej" lewic, a "rewizjonistami", . k!ó- c~a Ogólnych Syjonistów", będę.ca dal­
rzy ze swym ,,~·odzem·'. \:VłodzlmIe- szym krokiem na drodze konsolidacji 
rzem .ŻabotyńskIm uprawIaJą ostrą o: syjonizmu. Na zjazd przybyli dele,3a. 
P?zycJę w stosunk,?- do E3ze~~tywy l ci z Palestyny, Anglji, Francji, Au­
me ch~Q. poddać Slę dyscy~lmle! za- strji, Bułgarji, Węgier, Rumunji, Cze­
chowuJąc zupeł~ą .~amodzle~nosć w chosłowacji, Łotwy i Litwy. Najlicz­
ramach orGamzacJI syjoOlstycznej. niej jest - oczywiście - "reprezento­
Trzecią. grupą, która powstała na tle wana" Polska, między innymi wzięli 
walki z "partyjn:ctwem" sę. "og·-lni udział w "konferencji" prezes "Związ­
syjon.L:cL Prz~ciws~wiaj!J- si~ oni za- ku Światowego Ogólnego Syjonistów" 
równo radykahzmowl leWICY Jak i "fa- dr. Schwarzbn.rt oraz posłowie dr. O­
szystowsl~o" - .militarystycznrm ~etc!- zjasz Thon, dr Henryk Rosmarin i dr. 
do.~ rewlzJo~lstóW: ,,,~:;óIOl sy.on.l- F. Rotfenstreich. Na z5azd przybył 
ŚCI ~two~zyh na z]ezdzle w Krak?Wle I również delegat Egzekutywy Syjoni­
(w SlerplllU 1r34 r) "Zwi;:.7ek ŚWlato- stycznej BerI Locker. 
~ Og :~nych syjo~~sttw" oraz uchwa- W czasie z~azdu wy;-łoszono szereg 
hIt SWO} ,.pr03ran~ • " . referatów; dr. Schwanbart mówił o 

. 'Warszawa, choć stolica, posiada 
analfabetów niemało. Ale też ma silnie 
ro~budowaną nkc~ę oświaty pozaszkol­
neJ: Same tylko mie;skie placówki w 
tej dziedzinie skupiajQ. około 40GO słu­
chaczy i ponad 250 wykładowców. Słu­
chacze rekrutu:ą się przeważnie ze sfer 
robotniczych. Oprócz pra}nienia wie­
dzy kieruje też nimi pragnienie zdo­
bycia świadectwa z ukończenia szkoły 
powszechnej, co często decyduje o moż­
ności uzyskania posady. 

_ Ale l s:;m ~,Z'YIIp:ek. Św. O. ę·. nIe "zadaniach konferencji", dr. Mossin­
]~st org[.n;zac~ ~ednolJtą .. IstmeJę. w sohn o "problemach ogólnego syjoni­
mm pew~e. rózmce ~.oml~dzy t. Z\~. 7.mu", dr. Schmorak o "zadaniach XIX 
g~pą"A l gru~ą "B., ktore f?r~a;.- kongresu", dr. Stupp o "za:;::tdnieniach 
nIc zostały na slerpmowym z.ezdzle związku robotników ogólno-sy;oń-

!I!'!''!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!'!'!'!'~!!!!II!'!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!!!II!'!!!!!!'!!!!!!~~~~!!!!II!'!!!!!!!'!!!! skich" i t. d. 

A wieczorne kursy pozaszkolne w 
wielu wypadkach są jedynę deską ra­
tunku dla chłopaków stars7.ych, któ­
rzy nie prze.szli z różnych powodów 
przez szkołę powszechną. 

* I nagle te kursy spotyka cios oso-

. JUŻ jutro pierwszy dzień ciągnienia, 
przeto polecamy aa_ze szczęśliwe losy do SS-ej loterii, która daje 

dodatkowe wygrane w niebywałej dotąd wysokości. 

TEODOR KURZWEG, Łódź, ul. Główna l 
W 32 loterjl kolektura nasza ""Flacila szczęśliwym P. T. Graczom 

przeszło ., 5 procent wygranych. 

Protest przeciwko ograniczeniom 
dostępu do adwokatury 

blhvy: per~onel nauczycielski otrzy-
muje zawiadomienie o konieczności Zjazd socjalistycznych prawnik61łJ w Kral,ouie 
redukcji poborów i toodrazu o - 60 Kra k ó w, 17 czerwca. przemyslowego przer strajkujących 
procent! Wprawdzie przy tej spoEob- W dniach 15 i 16 czerwca obrado- robotników. Sprawa projektowanej 

Społeczeństwo polskie nie może 
mieć oczu zamkniętych na odbywa~ą­
cy się na ziemi polskiej proces konso­
lidacji ruchu sjonistyczne.go_ Jest to 
ob:aw znamienny z jakę. zupełnie nie­
skrępowaną swobodę. Żydzi odbywają 
w Polsce z:azdy i narady, wrkazują. 
wi~lką.. ży\"otność i zmysł oqaniza­
cyJny l to w tym czasie, gdy społe­
?Zel~stw~ polskie o-;arnięta apatja, gdy 
zycIe zblOrowe w Polsce ule'1'a dezor­
ganizac), gdy w zarodku" tępi się 
wszelki odruch w kierunku or~anizn-
cyjnym. T. M. 

"Kto kupuJe u 2ydów, 
jest zdrajcą naroIlll" 

L i p s k. (PAT). W oknach ,\"Ysta­
\ .... owvch szpreg-u sklep·ów żydowskkh 
rozlepiono ubieg-łei nocy sotki uloŁel{ z 
napisem: "Kto kupuje u Żydów, jest 
zdraicą narodu". . 

ności mówi się wieJe o posłannictwie wał w Krakowie zjazd !!ocjalistycz- przez Koło Adwokatów Rzeczypospoli­
i wl~lkie~ ~isji .tej pracy, o koniecz- nych pra wników, zwołany przez tej Polskiej zmiany ustroju adwoka­
noścI, poswlęcama SIę. dla dobra p.o- "Zrzeszenie prawników socjalistów w tury, wprowadzającej daleko idące 0-
Wszccr1De,3o! ale takle zarząd~enJe,) Polsce". Wygłoszono referaty o "Pro- graniczenia dostępu do adwokatury, 
które mUSI \:,strąsnąć calem. JesŁe- jektach zmian ustroju, adwokatury" wywołała ożywionę. dyskusję. Podno­
stwem o::;ób zalllteresowanych, J~st po- (adw. Stopnicki), o "ustawodawstwie szono całkiem zresztą słuszne zastrze- p r a g a, (PAT). Czeski mechanik 
dy.ktowa~e tylko brutalnę. kOllleczno- soc;alnem w Polsce z uwzględnieniem żenia przeciwko ograni-czeniom, które Jerzy Souczek skonstruował ap3.rat, 
jrll}. budzeto\\'Q,. t. zw. strajki polskiego i orzecznictwa bez żadnej wę.tpllwości maję. politycz- który zezwala samolotem na lądowa-

. \V tym samym czasie. kiedy się za- sądowego" (adw. Kopankiewicz) i o ne cele n3. oku, w szczególności cho- nie w c~ase ciemnej nocy. Aparat ten, 
rz~dza tak bolesną. redukcję, na mle- "reformie prawa malżeńskie3'o". dzi o to, by Izby adw.okackie uzalsżni6 , wska.7.U. ący d<::kładnie odległość od 
ście na lampach umieszcza się skrzyn- W referatach i dyskusji omawiano całkow~cle od czynników rZądZąCYCh'j ziemI, wypróbowany zostal z dobremI 
ki z ziemią i kwieciem dla ozdoby mia- powyższe kwest je z socjalistycznego Zjazd u. chwalił re. Lolucj~, w której wynikami przez komisję. w I\tórej re­
sta. To w myśl hasla: Warszawa w punktu widzenia. Mówcy starali się I "protestuJe przeciwko wi>zelkim ogTa- prezentowal;e były czynniki fachowe i 
kwiatach. Jest to niewętpliwle piękne. wykazać brak zncmion przestępstwa niczeniom uostępu do f.dwokatury". przedstawicIele ministerstwa robót 
Lecz tr7.eba mieć - troch'O umiaru w w t. zw. "strajku polskim' .. polegaję- \X. 'r,,:~ ':.ie brai; J·'7.I~ł wyiąc. nie publicznych. 
rc.st~powalliu. -' (J'Dł na obsadzeniu prze.d.si~biorstwa niE/mai adwokaci ŻydlA, ')1) V" - ............. _ .... 
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CZĘŚĆ DRUOA 

'Numel' ~ 

nieznanego mu dotę.d uczucia. które 
upiera dech w piersi i serco przypra­
wia o żywsze bicie. 

A mały mechanizm piekielnej ma­
szyny z złowrogim chrzęstem odmie­
rza ostatnie minuty ... 

SOI)OWTÓRA DOKTORA BAUMA . 

Jack nie widzi już f.eraz nic, tytko 
bladą. plamę twarzy Anl1Y t cfeffiM 
punkty jej CUdnych, przepastny~h 0-
czu. Nie myśli już o niczem, gdyz roz. 
pętana burza nadmiaru sprzecznych 
uczuć wytwarza w oszalałym mózgu 

W~PÓlCIESNA POWIEŚĆ S\:NSACYJNA ANTONIEGO HRAMA 
piekielny chaos. Wie tylko tyle, że za 
chwilę na lewym wirażu targnie gwał. 
townle munsztuk rozpędzonego konia 
I niczem burza runie prosto na tł 

32) przedstawienie. 
I teraz, leŻQ.e pod swoim wo-I Wprawdzie dyrektor Humboldt do-

wmt przekupM więziennego dozorcę, dziewczynę. A potem uchwyci drg.ajQ.. 
który ułatwił mu potajemnI). ucieczkę I ce w przedśmiertnych konwu~sladl 
wobec nieuchronnie CilłUł.Cego widma I cia~o t rozdarte na ~trzępy ciŚnie po­
śmierci na elektrycznem krześle. które dleJ gawiedzI przerazonego tłumu. ;\ 
najprawdopouobnlej nie ominie jego wreszcie pogna przE'd sIebie. aby nie­
współpracowników Billa Monktona szczęsną. głowę rozbił o biale ściany 
i Francka, on. Jó~ef Zi1bermall, a o- wielopiętrowych wigwamów bladych 
hecnie Adolf Humboldt, dobrowolnie twarzy. 

zem, choć pozornie obojęlny i apa- I brze znał systematyczność i punklual· 
Tę.czkowo poruszaję.cych siO wokół lu- ność Ronickiego, wobec czego powi­
dzi. gdyż wszyscy oni przypominał[ ł nien być spokojnym, iż skoro prled 
mu, że za kilka zaledwie godzin znó\v godzinę. zamówił telefonicznie lożę. to 
stanie w zwartym pierścieniu tysiQcy niewlltpliwie przybędzie wraz znarze· 
wdIzów i znów dozna jednego więcej czonę., ale tem niemniej ostatnie. 
zawodu. przykre doświadczenia przekonały go 

Wypełzną.ł więc z pod wozu i wol- zbYt wyraźnie, że los lubI płatać zło­
no powlókł się do głównego namiotu, śliwe figle. 

przybył do Chicago. Osobiście był A jednak... Ilekroć razy juz. juz 
przekonany. że pchała go do tego chęć ma skierować konia w stronę. Anity, 
zemsty na Ronickim. bezpośrednim serce uderza mu młotem i jakIŚ stra. 
sprawcę. jego nieszczęścia, gdy w sa- s:my lęk P?dnosi włosy na głowie. I 
mej rzeczy można to było jedynie po- znów ~kr~za arenę z te~ samem. po­
czytać za zrządzenie losu, gotującego stanoWIeOlem. a .Jednnk .Jakaś potęznn. 
zbl·odniarzowi godną. zapłatę za stra- nieprzełamana O1czem SIła ~dblera mu 
szne czyny jego podłego życia. władzę w silnych dłoniach l Jack bez-

aby tam, w ponurym półmroku prze- - Od tej przeklętej sopockiej afery 
żuwat dalej gorzką. strawo podłego przeŚladuje mnie wyraźny pech, - za· 
życia. uważyl mr. Humboldt półgłosem - a 

Pragnąc zupełnie usuną.ć się z oczu to muszę poczytać sobie za ostrzeżenie. 
Judziom. którzy od czasu do czasu za.- że już najwyższy czas wycofać się z tej 
chodzili do cyrku w poszukiwaniu za. śUskiej branży i zaczą.ć spokojny ży­
gubionych narzędzi. czy pozostawione- wot bogobojnego obywatela. Z ognIem 
go tu materjału. Jack wsuną.ł się pod igrać nie można ... - dodał \V myśli 
niskie kanapkI pierwszej loży i zapadł - gdyż ta.da iskra może przerodzić się 
na nowo w bolesną. kontemplację. w olbrzymi płomień, który nie da tak 

Ale mister Adolph Humboldt nie wolnie puszc-za cugle rumaka. .. 
myślał o tern. Bajońskie sumy, uloko- A minuty płyną i katastrofa zbhza 
wana w zagranicznych bankach, miały się szybkim krokiem... • 
mu zapewnić spokojny żywot. a nara- Białe płaty piany spadal~ z bokó,., 
zie. przed opuszczeniem Chica.go raz rZQżącego z nadmiaru wys!'ku boków 
na zawsze. chciał jeszcze oczy napaść konia. Wzrok cowboya CIska wokół 
widokiem swo.iej ostatniej potwornej błyskaWice dzikiego, niesamowiteA'O 
zbrodni. Chciał. sto~ą.c znierUChomiały spoirzenia i widzowie, jakby wyczu­
w pośrodku areny, dokoła której w waiElc, że za.s7.ło tu coś wlęce.i nad 
takt bębna I metalicznych dźwięków zwykłe. przewidziane pro~amem po-­
trąb bQdzle pędził z szalon~ szybko- pisy, zamarli w ciszy trwożnego ocze­
ścią. "Krwawy Sęp" na dzikim. stepo- khn.nia. 

Z zadumy wyrwał gO dopiero chur- łatwo stłumić się. jak pierwsze zarze­
kot odsuwanych w pobliżu krzeseł. - wie ... 
Jack wysuną.ł nieco głowę i dojrzał o A jednak, pomimo, iż tego rodzaju 
kilka kroków dyrektora cyrku. mr. myśli już od dość dawna, napadały go 
Humboldta. w chwilach coraz to cZQstszych niepo-

Zjawienie się na puste.i arenie dy· wodzeń, nie potrafił odmówić sobie tej 
rektora., który zazwyczaj opuszczał wielkiej przyjemności. jaką. sprawiało 
swój gabinet, urządzony w najwięk- mu igranie z groźnem niebelipieczeń­
sz-rm cyrkowym wozie, na krótko stwem. Może zbyt silnie wierzył w 
przed przedstawienIem. wyraźnie zdzł- swojl). szczęśliwą. gwiazdę, a może 
wiło, a zarazem zaintrygowało cow- pChała go do tego chęć zemsty w sto­
boya. Dlatego też z zaciekawieniem sunku do tych wszystkich, którzy uni-

wym rumaku. słyszeć głuchy. potężny Jeden tylko dyrektor Humboldt "fe 
huk piekielnej maszyny, zainstalowa- patn:v już na l'owboya. lecz przywarł 
nei pod siedzeniem Stefana i Anity. I wzrokiem do loży Anity i Ronickicgo. 
wid7.ieć krwawe strzępy ich ciał pod I w tej właśnie chwili. kiedy na-
szczytem g-łównego masztu. pięCie nerwów całeg-o cyrku dos7ło do 

począ.ł śledzić jego czynności. cesŁwiaJi jego podłe zamiary. To miał być finisz ostatniego pro- punktu kulminacyjne~o, wzrok Jacka 
gramu cyrku .. 'Victoria": ostatni spek- przypadkowo 7.:atrzymał się na ułamek 
takI na pożegnanie dyrektora Adolpha sekllOdy na postaci dyrektora HumD 

Humboldta. odjeżdżaince~o na połu- bolota. 

Tymczasem mr. Humboldt, sę.dzą.c. Bo czyż można sobie inaczej wy. 
że znajduje się sam jeden w całym tłumaezyć to wyraźne igranie z nie­
namIocie, przewrócił do góry nogami bezpieczeństwem? Oto miast poczytać 
środkową. kanapkę czternastej lożY i sobie za ostateczne ostrzeżenie tę oko­
począ.! coś majstrować pod jej siedze- liczność, że udało mu się olbrzymią. 
niem. Przy tern jakiś złośliwy, wiele 
mówiący uśmieszek nie schodził z ' je­
go szerokiej twarzy. 

Po kilku minutach pracy wyjQ.ł z 
k~eszeni spodni jakiś dość spory. wal· 
cowaty przedmiot, kt6ry wpUŚCiwszy 
pomiędzy sp-rężyny kanapki. silnie ' 
przytwier.dził grubym szpagatem. 

- Taka porcyjka powinna w zu­
pełności wystarczyć, ażeby ta zakocha­
na parka przejechała się prosto z cyr­
ku, na łono Abrahama... - rzeld. u­
kończywszy swe podejrzane czynnoścł 
i ustawiając kanapkę napowrót na 
I',lawnem miejscu. - Maszynka nasta­
wiona na samo clou numeru ,,!{rwa­
wego Sępa" - dodał. - Publiczność 
lubi nies'Podzianeczki w dobrym stylu. 
a w tym wypadku "Krwawy Sęp" i· 
stotnie zgotuje krwawe widowisko ... 
He, he, he!... zarechotał i, zasunąwszy 
ręce w kieszenie spodni, podQ,żYł w 
stronę głównego wyjścia. 

Gdy tylko przebrzmiał odgłos cięż· 
kich stąpań mr. Humboldta, Jack na­
tychmiast podczołgał się na tamto 
miejsce i bez namysłu wsunął rękę 
pomiędzy sprężyny kanapki. Przed­
miot, jaki namacał. był zimny, twar­
dy, prawdopodobnie sporzą,dzony z że­
laza, a z jego wnętrza dochodziło le­
dwo uchwytne dla. ucha. tykanie. 

- Co to być może? - pomyślał 
Jack. szczerze zaciekawiony. Nie przy­
puszczał bowiem, ażeby mr. Humboldt 
bez wyraźnej przyczyny umieszczał 
ów zagadkowy przedmiot pod siedze­
niem kanapkI. A może nawet cowboy 
nie przykładałby do tego tyle wagi, 
gdyby nie owo podejrzane tykanie, wy­
dobywające się z wnętrza metalowego 
walca. i wiele znaczQ.ce słowa dyrekto­
ra, z których można się było domyślać. 
iż owo żelazne pudełko prawdopodob­
nie mieści w sobie materjał wybucho­
wy. 

W pierwszej chwili Jack miał ocho­
tę bliżej zbadać ów tajemniczy przed­
miot, jednakże chęć oglądania na­
stępstw. jakie niewątpliwie ujawnię. 
się w czasie wieczorowego przerlsta­
wienia. okazała się silnieiszą. nad 
pierwszy odruch ciekawości. Nie rozli­
minł tylko ja,kf cel miał wtem wszyst­
kiem dyrektor Humboldt i na kim ma 
się dokonać ów okrutny. szatański 
wprost, zamach. 

Tnne natomiast myśli, choć owija' 
ję.co się dokoła tego samego tematu, 
zaprr:l.ta.ly w tym samym czasie głow~ 
ml". Humboldta. siedzącego w swym 
dyrektorskim gabinecie. Obawiał siQ 
przeclewszystkiem tego. aby jakieś nie­
pr7.ewid:dane przyczyny nie przeszko­
dziły tym dwom osobom. dla klóryeh 
został", przeznaczona dwukilogramo. 
wa pO'!'cja pyroksyliny, w przybyciu na 

dnie, do pełne,! wschodniego czaru. To jedno spofrzenJe wYTWało z cha-
słonecznej Kalkuty. osu myśli cowboya zapomnian~ ma­

szynę piekielną. umieszc7.onę. właśnie 

Z t b w czternastej loży. - W loży tej bla,.. ems. a (OW D"a dei miss!... - strtagnęla ~o ta pr7.era-
, źliwa prawna 1 serce jeszcze silniej 

Cyrk zamarł w dręczą.cej ciszy ocze- mak sekundy doiknęJf sfę zdzhvlonem. zabiło w piersi. 
wania. . _I,... jakby nlepcY/nem spojrzeniem 1 qzfew- . - A zatem. lada chwila może na.-

TyS"iące spfętl'zonyehpłramidalnfe czyna natychmiast nakryla -trenlee stiJ,plć to. co w niwecz cibróci jego Ito. 
głów odwr6tiło się w jedną. stronę· i koronką. długich rzęs, a cowboy z sza- I r9-će, najgort!t.sze pragnienie zemsty 
ciekawe spojrzenia oparły się na loną. pasją. ścisnął boki ścigłego wierz-' na 7.n\enawidzonej dziewczynie - ~o-. 
drzwiach, przesłoniętych zieloną. ko- chowca i z mie:sca rzucił się do galo- myr.lo.ł. - Okrlltny, nie:\tośclwy los t 
tarę.. pu dokoła areny. w tym wypadku może mu sprawić o-

Aż na.gle, jak uderzenie gromu 1 znów rozległ sfę szybki. nłeu- kropny 7.awód I niepomszrzona, pr~ez 
rykn~ły mosiężne tręby i "Krwawy chwytny wprost tętent konia. świst niego właśnie, krzywda udręC'lOn~o 
Sęp" •. niczem burza., wpadł na obszer. nastroszonych piór przeszywał powie- serca. krzywda Ariki i wiernego dru­
ną. arenę. trze, a zachwycona publiczność prze- ha. Ro~sa SbunkHna. wypali na. jegł) 

Jego barwny, indyjski pióropus~ fa- żywała' minuty niecodziennej emocji. c7.ole nIezatarte piętno hańby i wsly· 
Iował w ~t szalonego biegu konia, Nikt nie mógł się domyślać. jakie u- du. __ 
a pióra ostremt brzegami lotek wy- czucia nurtowały w sercach obecnych - Jeszcze eżas... jeszcze POTa wy-
gwizdywały jakąś złowieszczą.. choć tu ' czterech osób: "Krwawego Sępa", drzeć plenvszeństwo zemstyL. 
dawno zapomnianą. pie~ń dzikich mr. Humboldta, Anity i Ronicklego. przemknęło przez głowę lacka. 
Pawnisów, Komanczów, czy Arikarów, Ale na;wiQksza walka rozpętała się - Te eudne, przepastne oczy uko-
przebiegajQ.cych olbrzymie połacie pu- w duszy "Krwnwego Sępa". Pod wpły- chanel miss ... 
stynnych preryj. Przynajmniej tak wem tego krótkiego spojrzenia odżyłO - Precz z tpm L. 
zdawało się zaChwyconym. Żą.dnym w nim na nowo to wszysUw. co czas. Jack zerwał konia gwałtownem 
tego rodzaju emocji. tysią.cznym tłu- ten nnjlepszy lekarz, zdołał zabliźnić. s?arpnięcipm cugli tuż przed ez tern a.­
mom cyrkowej publiczności. Nieopanowane, spontaniczne wprost stą. lożą.. Zwierzę przysiadło na zadzio, 

- Helpl - padło po chwili jedno, uczucie pierwszej. płomiennej miłości, zawisło kopytami nad trupio bladą.. 
krótkie słowo dyrektora Humboldta i jaką. w pamiQtną. owę. noC obdarował przerażoną. dziewczyną.. a cowboy, 
cowboy osadził rumaka niemal w Anitę, starło się ze straszną. żą.dzą. o- zwinnym. błyskawicznym wprost ru­
miejscu. aż koń przysiadł na. zadzie. krutnej zemsty. Nareszcie. po długich chem zsunął siQ z wysokiej kulbaki i 
a. z pod kopyt wytrysly strumienie su- mies!ą,cach nieludzkiej poniewierki, wpadł do loży. 
chego plasku. po niepojętych katuszach zranionego I zanim wp6ł·przytomna Anita zdo-

I znów dono~ny trzask bata mr. serca stnnQ.ł u celu mozolnej wQdrów- łala pochwycić błyskawice jego osza­
Hi.lmboldta i koń I jeździec napowrót ki. Odnalazł tę, która. zdeptała naj- lałe~o spojrzenia, cowboy odepchnnł 
mIm:;). w szalonym galopie dokoła a- wonniejszy kwiat jego pierwszego u- ją. brutalnie na bok, wyszarpnał ka.. 
reny. czucia. rozwaliła. w gruzy kryształowy napkę z pod Ronickiego ł uniósłszy jł 

Grobowa niemal cisza, jaka zaległa gmach cudnych. młodziOllCZych ma- nad głowę. wpadł na arenę. 
cyrk w chwili ukazania się na arenie rzel\ i rzuciła na pastwę okrutnych Przez chwilę zawahał się, nie wie­
.. Krwawego Sępa", przerodziła się te- ludzi-szakali. Odnalazł tę. co jak zło- dząc co począć. Czy rzucić owa zło­
raz w ~zmer nieukrywanego zachwytu. dziej, zabieraję,c jego jedyny skarb, wrogo tykającą maszynę na środ<ek n.-

Ale ostre, w szalonym pędzie po- wykradła się nocą. z namiotu I z zdra' reny, a przez to ocalić najbliżej sio­
krywane wiraże były tylko niewInnI) dliwej zasadzki przeeięła pasmo życia dzące osoby, czy też elsnąć ją. pomi~­
igraszkę. przed tem. co miało nastąpić dwóch oddanych mu istot. _ dzy mrowie znienawidzonych bladych 
pod koniec numeru. Narazie eowboy Szalony gniew. straszna., żywioło- twarzy? .. 
zaprawiał konia, upijał tlię świstem wa nienawiść, przeChodząca w okrut- Ale oto przed nfm stof, jak S'kamie­
grającego mu w uszacb powietrza I w ny ból rozpaczy po rozwalonych w niały. trupio·blady dyrektor Hum. 
bujnej wyo-bra.źni przywoływał wizję gruzy nadziejach. wszystko to kipią- boldt. Stoi ten, ltlóry ów piekielny za..­
odległych. rodzinnych stepów. cym warem przewala się w duszy mach uplanował na jego umiłowaną.. 

Aż nagle stało się coś, czego pu- biednego cowboya. A koń, jakby- po- bladą. miss ... 
bUczność zresztę. nie zrozumiała, a co słuszny zawrotnemu pędowi myśli Jack sprężył na nowo wszystkie 
mr. Humboldta zaniepokoiło wyraź- swojego pana, zda się nie dotykać ko- mięśnie. podniósł do góry obit~ wzo­
nie. Mianowicie "Krwawy Sęp", nie pytami areny i nlczem upiorne wIdmo rzystym Il'obelir.em kanapkę i skoczył 
czekają.e komendy dyrektora. osadził sunie po okrągłym obwodzie ciasnej w stronę Humboldta. 
konia na środku areny i szybkie. ner- areny. Głuchy tętent. zgrzyt piasku. Nie zd~żył jednak uderzvć. w tej 
wowe spojrzenie skierował w stronę świst piór i zdumiony. pełen zachwy- samej bowiem chwili r07.le'!ł się stra­
loży, opatrzonej czternastym nume- tu szmer cyrkowej gawiedzi. stwarza- szny, og-łusza;acy huk i .Tack. ZR1·ÓWn() 
rem. ją. razem wizję jakiegoś upiornego mi· jak j Humboldt. znikn~lI z nrzed oczu 

Jakiś dziki, urwany okrzyk wyda.rł slerjum. .wld7ów, rozdarci na tysiące krwawych 
się teraz z piersi cowboya. Z~czerwłe- ZdezorJentomany, ogłu!'iały mr. str7epów. 
niona szalonyfu p~d(lm konia, twarz Humboldt śmiertelnie blady stoi po- OczekuJę.ev nfezwyl(lej sensacii wi­
Jacka przyoblekła się t rupię. blado- środku areny. nie próbując już nawet 117.owie mo'tli odprQżyć nanięte T14'rwy. 
śeią.. a na ciało wystQ.pl1y krople zlm- podporządkować swej woli osza.lałego ZArwflla się burza niemilknących o-
nego potu. Nie śnił przeeleż. chat cud- jeźdźca i konia. klMtcÓW. 
na, ukształtowana bladym uśmiechem Anita nie może oderwać spojrzenia Spektakl się udał. Publiczność sza-
twarzyczka Anity wydawała mu się od majaczącej w nieuchwytnych lała. 
byt u.roezem, \Sennem mamidłem. wprost ruehaeh sylwetki eowboya, a. Anita łkała .. łeho ... 

Na ehwilf;, na kr6tki zaledwie uła.- Ilonic.i~i Joznaje jakleg~ dziwnego. K O N I E' C. 
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którel pi~kJta tresć, pełna nie­
~wykłych momentOw i nieoczeld. 

flJonych tIOwikłań 

wzruszy wszystkich. 

WOł'Owacki zasadę prawa wyboreze,lłO 
z tytułu zasługi, nie można ao przyznae! 
ludZiom. którzy piastują. stanowiska 
prezesów przez krótki h·tk.o eZilS, ale 
tym, którzy przez dł'up;ie lala pracują na 
niwie społeezneJ. W t~·m duchu poseł 
Uym' rupowiada poprawkę. 

Poseł N I e d z l 8 , k.o w s k i uwa· 
ta. te pr.ojektprzepisu o 'PQw.olaniu 
przez preudenla nie wrjaśnla, w jaki 
sPQsi.b senatorowie bedą powoływani. 
Co do konstrukcji Senatu. to kwestia 
zasłUKi osobistej wvdajt' sie płynna. Są 
ludzie. którzy orderów nie uznają. 

Poseł W i e r c z a k wskaZUje, t. 
ordynacja wyborcza d.o Senatu ie.it bar­
d7.iej krzywdzaca. aniżeli d.o Sejmu 
Przy ordynacji sejmowei wyborca mÓJlI 
wstrzymać się \Jd głos.owanla. Jeżeli 
kandydat mu nie odpowiadał. a przy 
Semicie pozbaWiony jest nawet tej bro­
ni. WyraŻa oplnif;". że ustawa powinna 
wskazywać w~·raźnie, jakie ~rupy oby­
wateli prezydent ma pow.oh·waĆ na 
przyszłych senatorów. Na wsi jest spra­
wa również bardzo niebezpieczna, Rdyż 
otrzymuje prawo wybierania kilku na-

• ................................. uczvdeli. którzy sa znienawidzeni przez 

Ch"op I robotnIk 1)1llskl 
w roli murzyna 

ludność i do tego obciążeni idool.ogja 
DOli tvczną. 

Poseł C z e r n i k uważa, że ordyna­
cja powinna wychodzić z założenia, że 
państwo jest wspólnem dobrem wszyst­
kich obywateli. Tymczasem spole-

(Ciąg dalszy ze strony 1.5zej). czeństwo dzieli ona na dwa obozy, z 
zumi.ałe, gdyby kryterjum zasługi których jeden bierze tyłko ze skarbu 
było oczywiste, ale według projektu, państwa, a drugi ten skarb napełnia. 
chłop, który cierpiał i walczył za Pol- Jeżeli tak dalej pójdzie, to przestanie 
skę, nie miałby głosu, a tuż obok w być tern dobrem dla wszystkich i sta­
miasteczku adwokat ukraiński, który r nie się dla jednych przywilejem, a dla 
w roku 1918 i 1919 walczył pl"leeiwko drugich ciężarem, Kto doi krowę, musi 
Polsce, prawo to będzie pO!1:iadał. W I ją. l karmić. Nie może być tak, aby je­
ten sposób dzieje się krzywda chłopu den ją karmił, a drugi doił. 
i robotnikowi. Ogromną. większość Pos. R a d z i w i ł ł: Nie jestem u· 
wyborców, według tego projektu, St8- rzędnikiem państwowym, ale m1,l!!zę 
nowi żywioł urzędniczy, zwłaszeza, zwrócić uwagę. że urzędnicy pań­
jężeli do tego dojdzie olbrzymia armja stwowi również płacą podatld. 
nauczycieli szkół powszechnych. Pos. C z e r n i k: Płacą tylko nie· 
Wszystko to przedstawia się mówcy wielki odsetek. Jeżeli chodzi o ordery, 
jako absurd. Dlatego tet zgłasza 'vła· to na podstawie osobistych doświad. 
sńą, koncepCję, licząc się z zasadę,. czeń wiem, że ludzie naprawdę zasłu­
wyrażoną w ' art. 7 konstytucii, te mia,. żeni nigdy się o nie nie upominaJIf. a 
Tą. zasługi dla państwa ma być zaslu- otrzymują je próżnI orderowicze. Co cło 
ga na rzecz dobra publicznego. W kon- wykształcenia. niezrozumiałe jest, dla· 
sekwencji proponuje, ażeby "rawo glo- czego panowie pozbawiacie "prawa 
sowania do Senatu mial każdy obywa· maturzystów, 1,{tórych przecież przez 
tel, posłada~ący prawo wybierania do świadectwo do:rznło!5cl państwo uwa,­
Sejmu. po ukończeniu 30 roku iycia. ża za dojrzałych intelektualnie. Wła-

Pozatem ci, którzy majł tytuł do śc!wszem r02:w!ązaniem byłoby cho­
zasł~gf. powinni otrzymnć większy efaiby podwyiszenie granicy wieli U 
wp,y~ na. ~ylJ6r Senatu w postacj gło- przyczvnnem praw:le. ,wyborezem . do . 
$tt dodatkowego. Proponuje m-zYzna.,! lat 40:· Byłby to państwowy, punkt wj· 
tald dodatkowy głos wszystkim 'Wy. dzenla. t'YlY"'''a~m ,'pal'\owia z'!'łaszaJl). 
borcom, którzy przed doiem 11 listopa- przywileje. Obawiam się, te lud powIe: 
da. 1918 r. uczestniczyli w walkach o 

Niech sobie oni sami 
senatorów. 

wybieraJ, ka Franclszka·J6zefa pobudza przemia­
nę materji w organiźmle i wpływa na 
wysmukło~ć kształtów, Zal. przez lek. 

Tg 1145 
Sprawozdawca pos. Podoski powia­

da, te jest tylko jedno państwo, obok 
dotychczasowej Polski. mianowicie 
Czechosłowacja, gdzie wybory do Se- Najsław'n"teJ"szy W świ~le 
natu opieraj, się na te.! samej pod- .,;0.., 
stawie, co wybory sejmowe_ KraJe o wYścig m~otocykłowy 
starej kulturze po\Vołuj'ł swoJe senaty L o n d y n. (TeJ. wl.) W poniedzia,.. 
na bardzo wąskiej podstawie. W An· lek rozwczlfł się na wyspie Man naj­
gljl do dzisiaj senat jest powoływany sławniejszy w świecie wyścig motocy­
z nominacji. Poza obywatelami. któ- klowy, t. zw. angielski "Thourist Tro­
rym ta 'ordynacja przyznaJe prawo phy", odbywany cOl·ocznie na 60.7 km 
wybierania. doidde do nich jeszcze dłu~iej trasie, pełnej ostrych zakrętów 
pewna noś~ ludzi, którym powinien i pęt\fc. W odbytym w ponied7.iałek 
przY8łu~i\Vaó. ten. sa~ tytuł zaSługi , biegu dla junjorów na dystaoFie 424.\'J 
Jest nJewątphwe. ze WIększość obyw~- km (7 okrążeń) zwyciężył zeszłot"Oczny 
telł. którzy maję. odznaczenia .pań- zwycięzca w kat. 350 ccm Guthrye na 
st,,:owe, l.asłuiyli nl\ nie Y! pełnL, Je- .• Nortonie" w czasie 3 godz. 20:16. ze 
żeli chodzi o ty~ul zaufania. to adt I średnią szybkościę, 1273 km na godzi­
wyboru !la wybItne stanowisko spo- nę. Dalsze miejsca zajęli równfęż na 
ł .. eclIle Ole jest dzfeł~m przypa~ku. ..Nortonach" Rusk w 3 g. 21 :22, oraz 
Samo zajmowanie ta'(\e~.o stano\\:lska Wbite w 3 g, 22:42. ' . 
poclą,ga za SQbą. wkładanie pew"!el 110- W czasie wyścigu wydarzyła sIę ka­
ścł pracy społp.eznej I to zupełnie bez- tastrofa. Miody Londyńczyk MacDo-­
interesow,:,ie. Do rozdziału TU należy nald upadł na zakręcie tak nie!'zczęślt­
zarządze01c wyborów. Pos. Rymar wie, że zmarł przed udzieleniem mu 
zlłas1.a. poprawkę o skreś~enle tych pomocy lekarskiej. 
przepisów, które odnoszą SIę do kole- !!!"!~~~~~~~!!!!~!!!!""!!!!!"!!!!!'!'!'!!!!!!'!!'!!!!!!! 
gjów wyborc7.ych wojew6d7klch, a. za­
tem prowadzą, do pośrednich wyborów 
do Senatu. 

Pny rozdziale, dotyczlfoym powoły­
wanie senatorów przez prezydenta, 
poseł R y m a r podnosI. że artykuł ten 
zawiera dla niego tylko jedno ograni­
czenie, a to, że usuwa możność wybie­
rania ich z pośród ludzi, nie pOSiada. 
.i~cych pro.· n wybIeralności. Należa­
łoby dać jakieś wytyczne. Jeste~my 
za tern, ażeby stworzyć odpowiednie 
przepisy. kłóreby dopu"'zcza:ły nil. mia· 
nowanie do Se"tltu książąt kościoła. 
W swoim C1.!lsie do Senatu wybierano 
dwóch ksilfżlft kośrioła. którzy mieli 
na to ZE!zwo!(mIe Papieża. 

Pos. R a d z I w i ł ł: Nie mieli. 
R y m a r: Właśnie. że mieli. Je.dnak, 

~dv zbliża} sł~ konkordi1t. otrzvmali zle­
cenie ze Stollcv Apostolskiej nieprzvj­
mowanlil mandatów. Papież bowiem 
d!.lżvł d.o telto. sżebv przedstawieielstwo 
Kośd.oła zapewnić w inne! formie. aby 
to się działo droO,'a, n.ominacji. Zapo­
wiadam poprawkę w hm sensie. 

Poseł Z a j d 1 er: Byl0by to sprzecz­
ne z artykułem {t.7 konstytucji. 

Na teM zakońezon9 d;yskusj(' nad 
oroJe.ktem O rd",· naci I wyborczej do Se­
natu. Jutro nastapi dyskusja nad !,J$fa-, 
wa () wył:rorze pre%yd~nta. '8, 00 połud. 
ntu lub PQjutrze nastąpi głoSQwanie. , (w) 

"GlOt'! \fazowlecki" z 13. b, m. zamie­
szcza ponit.sza notatkę: .. Ob.szar cegielni 
p ~:ectźwicdz i a !2ydl w Paro.vie pod Ploc­
kif>m jest od dłu1sl"ego lut czal3u terenem 
tajemn:rzych jakichś zbiórek młodziety 
tydowf'klej z Plocka. W ka.ł:dą sobotę 
przybywaią tu liczne ~rupki pł0cklej mło­
dzieży tydowdkiej. Mlodzirt ta urządza 
na miejlScu jakieś tajemnicze zebrania i 
odbywa ćwiczenia pod kierunkiem In­
struktorów. Podczas tych ćwiczeń, i zbló- · 
relt rozbrzmiewają krzvkliwe śpiewy rói~ 
nyeh pieśni. śpiewanvch w targc.n!e, a na­
wet i w języku polskim, prawdopodobnie 
dla odwrór.en: , uwagi. A jakie to pieśni, 
n iech posluiv tl'lki wyjątek: 

"Nie nam "Mze polskie baty 
Ani po,mań!'ikiel ziemi siew, 
Zlrn!eci~m marnie was, p6ubraty:. 
Wy ~oje, wy psIakrew!,. ... 

. Dodawać do tego nic nie potrzeba.. 
, * • * 

Znowu jt'den objaw uderza n,a prowin-
cji publicy .. tę "Czasu", tym raze:n z dzie­
dziny politycznej: §ci.sla zależność ludno­
ści od administracji pal1Btwowej. "Czas" 
twierdzi. 'e \v Warszawie jee-t pod tym 
względem lepięj, J;)odcza..s gdy nl}. prowin-
cji .. o · ~ 

niepodległOŚĆ, otrzymują krzyż "Virtu­
ti Militari", krzy t zasługi, lub krzy t 
j medal niepodległości, dal~j tym, któ­
rzy po 11 listopada 1918 brali udział 
w waJl(acb o granic~ Polski w służbio 
frontowej bez wzgl~du na. to, czy ma­
ję. odznaczonla, czy nle, oraz wszYl!t­
Ąlm o!!obom, które za wybitne zasługi 
na. polu nnukowem, kultury J sztuki 
zostały od:lnaczone orderem "Polon In 
Restituta", czy krzyżem zasługi. Mów­
ca gotów jest pominąć Judzi, którzy 
pracowali na lnnem polu, a to dlatego, 
ażeby nie odbierać szerokich praw dIn 
orderowiczów, którzy nie maję. Innych 
:rasług, aniżeli przeciętny obywatel. ,­
Klub Ludowy przeciwstawi się jak naj­
energIczniej próbom, pozbawiaj~cym 
kilkanaście miljonów obywateli prawa 
głosowania do Senatu. Zastrzega się 
przed uproszczaniem sobie polemild 
twierdzeniem, te opozycji chodzi o par· 
tyjnidwo i mandaty. To byłoby p\l­
niżej pozIomu zagadnienia. 

Zjazd Stronnictwa Nar. w Łęczycy 

- .,Przeclf!lny obywatel jest tak 'zahu- "" 
kanv. że bo! się kichrąć bez 'Pozwolenia "' 
wladzy. A Jut najwi~kszą plag-ą są OBO­
b!stoścl. które z tych. ctV lnn} ch wule­
dów uchodzą fa ludz: zau!an· , ~. lokal­
nvch dyrtniL ;'zy państwowych, "·zlllf!dnie 
Bloku. Tacy panowie nrted nikim nie­
odpowfedzlllln! 'Pozwalają olIobIe na wprost 
nlewlarI"Jgodn9 w~'brykL" -

Kolejno przemawiał poseł Rymu. 
który podniósł, że jakkolwie.k konstytu· 
da otwiera nioograniczoną możność 
tworzenia p<>dstaw Senatu, to zasada, 
że Senat ma reprezentować wolę naro­
du nie ulega zaczepieniu ze strony klu­
bu B. B. Powołująe się na opinje ś. p. 
mimzałka Piłsudskiego podniesiono. że 
bez szerokich pod;staw wyoorczy~h Se­
ilat nie miałby powagi. Gdyby więc w 
tej sprawie nie b,vł.o przymjes~ki inte­
resów bleżacych, B. B. pOWinien stal! 
na stanowisku. że ukończenie 30 lat ży­
cia ma być ,podstawą glosowania dJo Sa­
natą 

:Po uchwaleniu tez konstytueii przy­
szła reakcja z klubu B. B., ze strony naj­
bardziei miarodajnej, w rezultacie 1). 

Sławek proponował. ażeby zacoować 
zasad~. że 1/3 senatorów ma być miano­
wana przez prezydenta. a 2/3 oprzeć na­
leży na systt'mie wvoorczym, zbliżo­
nym do dzisle,j$zello. Poseł Makowski 
s tał nawet na stanowisku. że Jeżeli izba 
wyższa będzie miała weższe podstawy 
od Seimu. to nie wvtrzvma z nim k.on~ 
k.urencji. .' , 'v{'a nJe ma iadO\·ch za-
strzeżeń. j, h.odzi .o f)rf'łery wojskĄ-
we. co do t1 uważa. że sa one kwe· 
stia nlcŁv! ! , .;łu\fi pozytywnej. Ile ra-
cze; W'·PSdh OWe. r6żn\"~h zbte~6w ol\(}­
liczności. Wyraża opinję, że Jeżeli się 

Referat wlI010sil kpt. Gr/Jegor.ak 
Ł tS d ił f7. 6. W ubie·głym ty~dnlu . tron. Śliwiński. Olez~'k, $wf~fcki, Szy· 

Odbyło się w L~zl"cy zebranie kiero\V- mańs.ld. Stec i inni. Uchwa.lon.o ener· 
nik6wk.ół i ffir,>ŹÓW zaufania Stronnic· giczny protest przeciw,k.o napaśeiom na 
twa Narodowe.gopow. łęczyckiego. O· l{sif,'ży biskupów Losińskiego i Lukom­
bradom .przew()dnicz,vI Stanisław Zasa· sk iel' > i przeciw :lowa,j ordynacji, ż<l<la­
da. Referąt o sprawach polityczno - go- jąe r.iwnych praw do Sejmu I Senatu, 
spodarczyeh i organizacyjn,~'ch w Lodzi Podniosłe zebranie zakończono odśpie­
wygłosił kpt. Gn:egorzak. radny miasta waniem .. Boże Ci)Ś Polsk~" i okrzykami 
Łodzi, W dyskusji przemawiali pp. pa· na cześć Romana Dmowskiego. 

Piękne objawy solidarności Polak6w 
Kupiectwo polskie w Zawierciu oroanl~uje 8WOJq nle~ale:ł. 

ność i lJamowystarcNalnośó 
Zawierele, 17. 6. Zarząd Stow. 

Kupców Polskich w ZawiercJu, na jed­
nem ze swych ostatnich posiedzeń, 
powzi~ł uchwałę w sprawie wyboru 
poszczególnych k9misyj towarzystwa, 
mających na celu niesienie racjonal. 
nej pomocy katolickiemu kupiectwu i 
pozytywnego uniezależnienia się od 
handlu żydowskiego. 

Ad hoc wybrano 5 komisyj, amia· 
nowlcie: finansowoQ., handlową, pro­
pagandowo·&połeczną, podatkową i 
I!zkolną.. W skład tych komisyj wcho­
dzi od , - 5 osób (do każdej) z po· 
śród miejscowego polskiego kupfe.ctwa 
zrzeszonego w pożytecznem stowarzy­
szeniu. Powstałe komisje będą. praco­
wały każda w swym kierunku, jednak 
współdziałać będą w zgodnej nierozer­
walnej całości i w myśl szczytnej ideI. 
przyśwlecajlfcej Inicjatywie. powstania 
tych komisyj. a. majłcej na celu udo. 

• 

stępnić drobnemu kupiectwu nabywa­
nie artykułów z pierwszej ręki bez ko· 
rzystania z pośrednictwa i hurtowni 
żydowsl{ich, oraz niesienie pomocy 
materjalnej Sklepikarzom wegutujlf­
cym. 

Romlsja finansowa zebrała już od 
:srona jednostek tutejszego ofiarnego 
społeczeństwa - kilka tysięcy zło· 
tych. Za pieniądze te będzie się spro­
wadZało artykuły i wyroby hurtowo 
z fabryk, lub Jak np. cultier - ze 
Spółdr.ielni Cbrześc!.{ańskiej Towarzy~ 
stwa Dobroczynności w Sosnowcu. 

Ponieważ w skład komisyj, majlł~ 
eych tak piękny cel, wchodZił wytraw· 
ni kupcy zawlerccy o młodzieńczej e. 
nergjl t przedsiębiorczości - należy 
spodZiewać się w nledale.klej przy­
szłości dobrych rezultatów pożytecz­
neJ działalności. S~ezęść Bożel 

[ prz:vtacza •. Czas" na dow( i Pl)Wyt-
61:yrh e;lów przykład. jakich m~tn8by cy­
tować setki, .lat to 'Pewłen \tomendant 
.. Strzelca" Irro:tbam! wymutSu.: od zie­
mian eub\ .... encjc dla swej organl'zacj!. 

Ta,kie oto jest tycie "prowir:c,ll" w 
przertstlI wien ill Ol ; anu .,sanacyjnvch" kon­
serwatystów. który jMzcze dodaje na ko­
ni e-c, że .. \~ra rSl/1 wa" r.ie ma pojęcia o na­
szej rzeczywistej rzeczywistości na. "pro­
w!ncji". Zgadzamy si~ z ,.C: sem" najzu­
pelniej, ale niechże .. Czas" w przyszło'Ścl 
przootanle tchórzyć i zamiast .,prowlncjaU 

użv\va wyrazu .. spoleczenstwo" a I.sana~ji·· 
nie nazyw~ .. Warszawq.... Ta!t będzie zro­
zumialej dla ,,,,s: ··slkirh. 

Nowe kolo szczęścia 
Setki tysił!cy ludzi wygrywaj~ na 10-

'teril. Wy!!larrzy Bpojrzeć na plan ~ry . Tyle 
losów mu,:;l. wygrać. ile przewiduje plan. 
W obecn(>~ 3il·e,i loterji lOBÓW wv,!!rywają­
cych i~t 10-:- 139. ~ cl~' n i 42S,556 ćwiar­
tek , Cyfra h ,iM! olbrzymia. ale ostat(>cz­
nie nie wszyscy wysrrywają. Jeden gracz 
wygrywa wtem cią!lnien i u , innv w na­
nastł!pnrm. ale niejeden gdy w kilku ciąg­
n:eniarh nic niE.' wygra, weAtchnie żałoś­
nie: •. ~16j Bah. gdyby to kolo inaczej siQ 
kręciło .. . " 

OtÓŻ pOCZIlWilzy od ciągnienia w dnIu 
19. bm, koło bf!rlzie s ię kręcHa .. inaczej". 

Dotyrhl'zasowe kolo sIuty loterji jut 
zllórl\ st.o lat. Pllm imo to. że sluhlo tak 
dłuęo. dawało ono zupełną pewn'ość , że 
przv cląi!nienlu rozs trzy,ga wyłącznie przv­
padek i gorarze mieli ma:..imum gwarancji 
prawidlowości. Żadne wpływy uboczne nie 
mo~ą istnieć , 

Wdzystk;e dodatnie cechy dawnego ko­
ła nietylko $11 utrzymane. ale jMZCze po­
It'lębione w kole nowem, Dotychczasowe 
kolo obracanE.> było rł!cznip po wycią,"n!*!­
eiu katdej setki zwitków ;-.Jowe kolo. p~-

Nowy ambasador ture,ckl 
w Moskwie 

Kongres polIcylny lizane elektryc~nością. hęrlz i e O\i~ nbrarnć 
, , przez caly czas ciąlln i nn i a I zwitk i będa, 

Kopenhaga. (PAT.) Konferencja chude zm inniat< miPjsce. Pozatem prze 
międzynarOdowa policji kryminalnej ~l'ódkf w nowem kole w 8 to~lJnklj do /lEl i 
odbywa się w Kopenha.dze w dniacl1 bf;bna umieezczone <!ą tak . te tworzą kąt, S t 8 m b u ł. (PAT). Ambasadorem 

turec',lm w Moskwie na mle;~e zmer­
łeJZ:o Wassyt • Czlnara młanowan~· zo­
stał b mlnistl'r obrony narodowej Ze­
kal, a radca amb1łsad'v został do tych­
cża~o .. v'y szef gabinetu VecLit. 

11 t8 I 19 b aby zwi~kj obrarsly i!ilę nil'lylko stosowo 
'P I·· . 0l.1 " , j nie do rurhu kola. ale by pneauw1\lv się 

O leję po s~ą . repręzentu e .kom. tpi od ierlne] ścianki bębna do tfrul>!'iej. 
2;ółtaszek t. Kato" le, Na po!ledzelllu Dodać trzeba. te powil'rzrhnia D/iilklona w 
o~ni są. przedstawiCiele 17 panstw ""We kole jet!t powl~k·'~ona.. co jecszcze, 
ourpeJskłcb ! pozaeuropejskich. l bardZiej umożliwia kontrol .. 



L 

Czerwiec 
Kalendarz rzym. kat. 

Wtorek: ~ra.·ka i Mar· 
celeą-o mm. 

Środa: GE'n\azego i Pro· 
tazego mm 

Kalendarz slowia6::kl 
Wtorek: Dlu.lrofilawa 
Środa: Bużysla wa 

Słońca: wschód 3.Z9 
zachói ZU.18 

'----- Dlugość jnia 16 't 49 min 

WTOREK 

Księżyca: wscbócl Z1.5Z zacbód ',~9 
Faza: 2 dZIeń po pelni. 

Adre~ redak[ji i a~miDi~na[ii W ludzi 
'l:elefoD redakcji I adm'lllstracJI 17l-!J 

Piotrkowska 91 
Codziny przy;ęć dla in1erelent4., 

od 10-12 

Nocne dyżury aptek 
Nocy dzió;iejsze.l dyżurują apteki: S·ców 

Leinwehrl\. "lac Wolności 2, S ców Hal't· 
mana., ~Jł"nal'ska 1, Danieleck:ego, Piotr­
kowska 127, Perclmana. Cegielniana 32 (ży­
(lo\\1';ka). Cymera. Wólczańska 37, S·CÓ\\' 
Wójcickiego, _ 'apiórkowBkiego Zł. 

Teatry łódzkie 
Teatr Miejski - S.30 "Obrona Key· 

tlOWf:'f 
Teatr Letni w parku Staszica godz. 9 

.. l\Iuzyl{a na ulicy". 
Teatr Popalamy - .. Dzień bez klam· 

stwn' 
Teatr "Cyganerja" (Śródmiejska 17) -

.. LócJź .\ kWIatach'. 
Teab .. Bagatela" - "Brewerje wiosen· 

ne" 2 przf'dslawienia o ~ I 10 wiecz, 
.. tir-a cłl!rzescijańskie 

Adria Metro - .. JeBtem zbie~iem". 
Bralnia Strzecha - "Nieznajoma z te-

)pfonu". 
Casino - ,.K,'yjówka szczędcl:;,". 
Corso - "c"ibi". 
CapiłoI - .. ZefficSta pana X" 
Grand I:ino - ,,~iebezpieczny flirt". 
Mewa - ,,~ie b~dziecSz kurtyzaną". 
Miraż - .. :'vfa)o\\anł:. zaBlona". 
Ludowy - "CBibi·'. 
Oświatowy - .,Kot i skrzypce". 
Palace - .. Kobieta szuka miłości". 
PrzedwIośnIe - "Audjencia wIschIu". 
Stylowy - "Cd wieczora do północy". 

Nowy ro'!k ład la:uły 
watny od 1S-go maja 1935 r. 

Komunikacja motoro'wa: Łódź Fabrycz­
na., odjazd do Warszawy 7.08, 10.05, 15.20 
i 20. iD. 

Odjazd zLodzi. Fabryc%nef: 
0.20 do I\o:.uszek, pol.- Krakowom, Zako­

panem, Krynicą i Zwardoniem. 1.0:1 do Wi­
uzewa, \\'a~on motorowy; 1.48 do Ko:uszek, 
pot. z Wan:;za\yą i Lwowem. bezp. 5.12 do 
KolulSzek. \\'arszawv do TIozwadowa. (kun:;. 
od 2. VI.): 6.05 do !(<llul3zek, Słotwin i To­
maszowa (kurs. od 2. VI); 7.2-1 do Koluszek, 
"Varszawv. Tomaszowa: 8.00 do \Van:;zawy 
bezp. pol. na Kraków i Katowice: 8.10 do 
\Vidzewa: 9.00 dD Koluszek (w dni świą­
teczne); 9.30 do Koluszek (w dni świątecz­
ne) od 19. V.); 10.32 do KoluBzek: pol. z 
posp. do Warszawy, poł. na Kraków, Kato­
wice: 12.30 do KoluBzelc, pOl. z Krakowem 
(13. VIII. - 19. VIII.); 13.20 do KoluBzek; 
11.16 do Koluszek (w dni rO'bocze): 15Jr2 do 
Kolu zek. pol. z \Varszawą i Skarżyskiem; 
1i:L~9 <lo Skarżyska bezp.; 16.20 do Ko!uBzek 
\V dni rob. poł. z Katowicami; 17.25 do Ko· 
IURzck, \Val'oszawy, Krako\va. l<:atowic; -
18.03 do Kolu6zek, ooł. na I{raków, Kato­
wice; 18.45 do Koluszek (roboczy); 19.25 do 
oluGzek: 20.i5 do Koluszek, poł. nn. War­
szawę; 21.H do KoluBzek, po!. na Wal'Bza­
\vę; 23.00 do Koluszek od 1. VI., pol. na 
KrakÓ\v. od 1. VI. do 31. VI. do 31. VIII. 
poł. Kraków. 

W kierunku na Widzew: 
4.42 d) Widzewa; 8.07 do KoluBzek. pot. 

z Krakowe, Katowicami. Zakopa.lem, I{ry­
nicą; 12.50 do Widzewa; 22.28 bez'P. p<>sp. 
do Lwo\va. 
W kierunku na Kutno, Wanszaw~, Płock. 
Wlocław"'~c, Ciechocinek, Toruń, BydgoBzcz 

Gdynię i Poznał}: 
1.32 do Kutna motoro\ ... ·y: 7.38 do Wey­

herowa beznośredni; 9.04 do Kutna. poł. na 
posp. (od 15. VI. do 31. VIII.): 9.27 do Ku­
tna. Gdy tli ai Poznałl: 9.27 w kie.unku jak 
wyżej. t":ko do 1 IX.; 12.0:> połączenie z 
Nord-ExpresBem w Kutnie: 14.00 do Zgie· 
rza, Groi.nl'{ i Ozorkowa: 15.iO bezp. do 
Bvd):\'06zczy; 19.35 Grotniki. Ozorków; 2:2.10 
bezp. do Gdyni z wag. BY'1). I, II i III klasy. 

"V kierunku Wal'Bzawy: 
2.35 do ZieJkowic: 6.16 do Warszawy; 

6.50 do Głowna w dni r(}bocze; 9.hl do 
Glowna w dni świąteczne; 12.ia do War· 
Bzawy: H.15 do Glo\ .... na; 16.18 do Warsza· 
wy; 17.45 do Glowna (w oiatki. soboty. dni 
przedśw. i notwiąteczne): 19.59 do Warsza­
v. y. 

W kierunku Zduńskiej Woli: 
0.30 pał na Poznań o"trów: 5.05 do Po· 

znania: 7 45 do Zduńskiej Woli; 9.10 do 
Poznania: t.l.2" do Zduńskiei Woli (od 19 
V Jo 1~. IX): 12.37 do . (',:nania; 14.25 dJ 
Zduńtlkiel Woli w dni Mobocze: 15.30 do 
~"{'7_,an;a: 17 10 do ZdUlisk lej Woli: 19 łl 
uo J6tro"',,: 20.35 do Zdu"llikiej Woli (w 
Ilią.t.~ sobotv. nni ~wiąteezne i "'rzedświ~· 
~C%&l"): ~3.ł() do Zduńskiej Woli.. 
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Przedwczesna radość sanacji i lvdów 
L ó d Ź, 17. 6. W ślad za łódzkiemi 

pismami żydowskiemi "sanacyjna" 
prasa warszawska z radościlJ, podała 
wiadomość, jakoby wojewoda łódzki 
zaWiesił uchwałQ rady miejskiej w 
Lodzi w sprawie cofnięcia subwencji 
dla WOlnej wszechnicy. 

Jak się dowiadujemy, wiadomość 

ta nie odpowiada prawdzie. Uchwała 
rady miejskiej, dotyczę.ca skreślenia 
100 ty ... złotych subwencji dla wszech­
nicy nie mogła być dotychczas przez 
władze nadzorcze rozpatrywana, gdyż 
budżet jeszcze do tej pory nie został 
uchwalony przez radę miejską.. 

Narodowcy przed sądem 
Sqd .~nnniejs~yl karę, nalMo nU;. wyrokiem starościńskim 

P a b.1 a n i c e, 17 6. Przed sądem skazani po 50 zł srrz\'wny. W ponie­
okrl;'gowym w Lodzi zasiedli .la la\,ie dzialek sąd po rozpatrzeniu sprawy, 
oskarżonvch dwa; narodowcy z Pab.ia· przes~uchaniu świadków wydał wHok. 
nic - Stanisłay, KU3zmider. prezes Str mocą którel'o p Ku:'zmidpr otrZ\'mal 
Narodoy,ego w Pabjanicach i Stanisław zmnit>jszenie l{arv do 20 złoh'ch z za­
Wa.is. choraży. obai oskarżeni o zorg-a- miana na 2 dni are,;.ztu. cborażv Wa is 
nizo\vanie rzekome~w Dochodu bez ze- został uniewinniony. Oskarżonych bro­
zwolenia w dniu 4 listopada 1934. r. nil mec. Feliks RembieIiIlski z Pabia-

Wyrokiem starościńskim obaj zostali nic. 

Chłopiec nadział się na kołek 
Nles.~c~ęśliwy wypadel~, który ~akoń.c~yl się śmieł'ciq ll-let­

niego chłopca 

P a b j a n i c e. 17. 6. W poniedzia- upadł na ziemię pJecami, nadziewajar. 
lek w godzinach połUdniowych wyda- się na o5:try, wystają.cy kqłek w oko­
rzyJ się nieszczęśliwy wypadek. Przy Iicę serca. 
ul. KłyszYl1skiej 27 zamieszkuje Gą.· Po kilku minutach Chłopiec ZIn'ł.rł 
siorowski ze swą rodziną.. ,V południe oa rękach matki. Przybyły ksią h na-
8yn je~m, H·letni Józef, udał się do I maścił go św. Olejami. Lekarz stwie.r­
przyJe~łego oj::!'rodu po faśmin. d7.ił zgon Zwłoki d7.ieC'ka zabezpie"1o-

Kiedy znajdował się na drzewie. no na. mieiscu. Wypadek wy-.v.ołał 
gałą.ź załamała się pod nim i chłopiec wielkie poruszenie. 

Kronika 'Pabianic Z ziemi ka1iskiej 

F 

Króltika Sieradza 

Ze szkłoły dokszł. Z:lwodowel. Do egza­
minóvli z ukończenia Bzkoly dopuszczono 
23 ucz., z tych zdało egzamin 18. Wr~cze­
nie świa·iectw odbyło Bię w niedZIelę w 
szkole im. W1. TIeymonta. pl'zyczem wszy­
scy uczniowie tej szkoly w liczJ::ie 8·i- byli 
na naboteń.stwie. Podczas okolicZlluścio­
wego przemówienia, kd. prał. Pogorzelski 
polecił wyk walifikowanC\ za wod<Jwo mlo­
dzież Bzczególuiejszel opiE'c'3 społeczeń­
stwa i poparciu rzemieśln'ików polskich. 
a nie ,.leków i Dawidów". bo to jecSt obo­
wiązek każdego Polaka ('hrześci;anina. 

Wrócili swoi do swoich. Mlcdzieź rze­
mieś:nicza, która należala do ,Sokoła" a 
według rygoru slko:nego na czae uczę­
szczania do szkol y ·łckszi. zawodowe] zmu­
Bzona byla opu~rić ISzel'egi swej organiza­
cji. obecnj(' po llk':)lkzemu kursu z powro­
tem wstąpiJa do to\o\ glmn. "Sokół" i Wy­
działu ~llodr<.h S. N. 

Odroczona konferencJ.a 
Ł ó d Ź, 17. 6. W dniu wczorajszym 

została z\vołana konferJlcJa przedsta­
wicie.! i robtn il,ów ceramicznych i wła­
scicieli ce3'ieh'l. Ponieważ obie strony 
wysunęły cały szereg propozycyj. kon­
ferenr;a została odroczona do jutra. 

Pokłótv nDż.a'mi n'odczas 
L ód Ź, 17. 6. W lesie konstant y­

nowskim między pijanymi osobnika­
mi wybuchła bójka, w czasie której 
został pokłuty nożami 40-1etni stolarz 
Władysław Szymański, zam. przy' ul. 
Legjonów 48 . 

S.amobó istw.a 
L ó d ź, 17. 6. W mieszkaniu wła­

snem przy ul Zielnej 35 w celu samo­
bójczym napił się nie;r,nanef trucizny 
bezrobotny, 35-letni Bolesław Kule­
buch. 

Przy lJ' 11 Listopada w celu samo­
bójczym .. '-licH się pod prze~eżdża:ący 
tramwaj nr. 15, 22-1etni bezrOBotny 
Zygmun t Vlolarek. zamieszkały przy 
ul. .Jei"1I .1 "kiej 18. 

Adres "ored"wntka" Pabianice, Garn- Kronika Kalisaa Ru"h n.~ro"..nwy 
carska 5, telelc.."l 230. " U' UiI 

Dlaczeqo 't7 Dobronlu. W p<>nledziałek, Ze zjazdu b. wychf)wanek gimnazJum W p'OWI"er.ie ł'llskl"m 
dnia 17 czerwca 'ldbył s:~ we wsi Dobru- SS. Nazaretanek.' W Zie!one Swi~ta odbył .; -I '" 
niu pod Pabjanicami. miejBcowości odda· sIę w Kaliszu o~ólny zjazd b. wych'l..vanE'k P a b i a n i c e, 17. 6, W dniu 16 bm. 
knej o 7 kilometrów od miasta, przel!;lad ;rimnazjum "S. ~a~św ~odz:~v ~ Naz~re. o godz. 10 rano w lokaju Stronnichya. 
kom dla m:asta Pabjan:c. WyznaczenIe I tu. Poza abBolwentkaml kalIskIego glm· Narodo\Ve~o w Lasku przy ul. Piłsud­
przeglądu koni w Dobroniu sprawiło wie· i n~zj~m. przyby1y na. zjazd. ~akże delel!'at· skie!l'o 4 oelbył się zjazd rady powiato­
l~ trudności wlaŚcicieJom. którzy rok rocz· I kI z Innych kół, a mIanowIcIe z glownego wej pow. łaskie)to pod przewodnic­
nie dostarczyli koni do pI'zeglądu w mle· zarządu 'v Warl>zaw!e, z Czę.sf,.)rh?wv .. W·I· twem kierownika powiatowe)to, Zyg­
śc:e na OJ:lC obok rzeźni miei,o;kiej przy ul. na j Lwowa W plerwsZ}'m dnJU zJaznu munta Kra,ia. Na radę powiatową. 
Żwirki i \ViQ'ury W tym roku jednak ku przed południem odczytano sprawozianie przybyli pp.: sen. LipkQwski, prezes 
\delkiemu Ich niezado1.\o!eniu przegląd z dziatalnnści P-J6zczeq-ólnycb ~ó~ i unor· zarzlJdu okręgowego, mec. Ka.z;m;erz 
.zarządzono w Dobroniu. (p) mowan? plan pr~l'!} na rolt paJbIJt.62v po Kowalski. knt. Grzeaorzak Leon. "oset 

polunn1U natnmlMt z.am~eJscowt' .jCZf'st· t'''' t' 

Kradzież mies7kanlowa. W dniu w czo- n:czki ziazdu zwi('d7al~' nMze m:asto pod Dzierżawski i wielu innych cz\on'k6w 
ra'szvm o mieszkania Zalęcld Stan:s!awy kier. p. l{wiatkowskie~o i ws:zystkie potpm zarządu powiatowego. Na radę z~echa­
(~1a!dany 25) zakmdli się iacyś 06obnicv, udały s:ę łodziami w R6r~ Pro~n~·. Wie· ło się około 100 deleg-atów z całego po­
którzy. no przeBzuks.nlu calego mieszkania czorem odbyło się w refektarzu klasztor- wiatu łaskiego 'V chwili, kiedy mec. 
zabrali z sobą H zł. gotówki l ulotnili B:ę· nym zebranIe towarzyskie. połą(zone z ko- Kowalski wchoelził do lokalu. ze-
Sprawców kł:adziety poszukuje policJ·a. (p) I' kt6 ó . ż aCJa,. na re zaproszono r wme Ilrono brani wznosili okrzyki na jego cześć. 

Robotn:::v grottl strajkiem. Fobotnicy na'1cz~'cie:sk;e ~imnazjum SS. ~azareta· Po wysłuchaniu referatów i załatwi e-
zatrudnieni na robotc~h mie;.skich w Pal', nek. Dru~ieg'o dn'a wyrdo.szone zostały re- . 
ku \Volności i przy naprawie ulic, pracują feratv dysknsyi. Po zamkni~ciu zjazdu i nlU spraw organizacyjnych, radę po­
po trzy ':ni w ty~l)dniu. l~o·botl1~cy domn- wspólnym ohiedzie urządziły uczestniczki "'iatową. 7.akol'lczono odśpiewaniem 
."'ają Bia zatrudnienIa przez cały tydzień. zjar.du miłą i pożyteczną wycieczkę do Go- Hymnu Młodych. Potem wznie·siono 
W ubiegłym tygodniu robotnicy, zalru- łucho\\a. Rdzie zwiedzlly bez.~enni> zbiory ~'7.ereg okrzyków na cześć Romana 
dnieni \V Parku Wolności, wysłali dele· muzealne i zabytkowy kOŚCiÓł narafjal· Dmowskiego i przywódców Obozu Na­
gacje do orezydenta miasta. doma~ając się ny. Zjazd organizacyjnie wypadł D. do- rodowego. 
zatrudnie~ia orzez cały tydzień. Robotnicy brze. POr.Zt.ą II Żvrła 
gro~ą stra ikiem na znak protestu w razie Ab I {zkoł • ślnl .. . l l' so wenc s y rzeDUe czo • lirze- L a s k, 17. 6. W inieście Szatku od 
gdyby tądama Ich me by v spe mone. mysłowej. W dniu 16. b. m. po nabożeń- k'lk d' . . l t "'1' • d 

Daremnv wysiłek. Ostatniemi dniami Btwie uczniowie Bzkoły rzen'ieśln~czo. J U 7.1eSJęclU a ~m.es~I SIę Ul z~ 
kilku czof.Oi.\·ych 'f\rzyw6dców .,Legjonu przemysłowej powr6cili do a"machu Bzkol. P?cztow~ w domu mIeJskIm. Ostatmo 
Młodych" z oowrotem zaloży10 s'we oznnki n ego. gdzie nastąpiło rozdanie świartectw I kl~.rowntk poczty p. Edward Strndow­
Jak już donosiliśmy. po wystapien:u z Le- abr;olwentom niżej wymienionym: A. Bu- SkI wybudował poza mIastem własny 
gJonu Młodvch seniprów. r6wnież automa- tE'nko. B. Butenko. J. Dymarczykowi, Z. dom, gdzie chciał przenieść pocztę. 
tycznie rrozsypał Bię w Pab.;anicach Legjon Kuśmiel'skiemi, B. Kroczvńskiemu. S. Sprzeciw:1i się temu jednak miejscowi 
Młodych. ObecnIe ukazują się nawet I.inrJne!·owi. J. MatuBzakow.i. M. N~wakowi, obywate i do przeniesienia poczty do 
\yzmianki w ... sanacyjnym" ty~odniku pa- S. O.rtzlefficSklemu! Sto Orl:l~owsklem~, B. budynku p. Stradowskiego nie doszło. 
bJanickim. jakoby odbywały Bi~ zebrania PlUCie. M. RosadzIe. J WOJCIechowskIemu. Obecnie tak się ułożyły warunld, 
Legjonu :\1łodych. Mv sądzimy, że to zv. y- P. WeIss podciął sobie gardło brzytwą. że zaszła konieczność przeniesienia 
kła kaczka "Banacyjnego" redaktora p. 1. B. piBarz hipoteczny przy sądzie okręgo- budynku pocztowego z domu mie;-
Sajdy. wym w Kali.szu, przenie6'!ony nieaawno do skie-ro do innego lokalu, Cały szere"" 
Iłrcrnika Zaierza Jab!ono:va, w ~w. ko.!omyjskim. p.!. re.flektantów zgłosiło oferty, pragną~ 

Źle się widać sprawowali. Zjednocze­
nie Narodowe Mocarnej PolSki . .sanacyj­
na" organ:zacja na tf:'l'enie Zg'erza zapo­
wiadała duży rozwój. Tymczasem obecnie 
liczy ona zaledwie kilku czło_,:.ów, któ­
rych przystrojono w mundur" r.odobne do 
rezerwy żydowskiej. Do organizacji nale­
tą Żydzi. ~iemcy i kilku n a i\Vll \. ch Pola­
ków. W krótkim czasie spodziewać B:~ na­
leży zupelnego zniknięcia tej organizacJi, 
gdy t niektórzy z członków zaczynają sIę 
wycofywać. Swego czaBU zwolniono ze 
stanowiBk kierowniczych p. dr. Dunin·Wą· 
t'owicza i jego zast~pcę przemysłowca p. 
Strochbocha. Nie pomogły więc ani sfery 
kierownicze, ani huczne zabawy, kończą­
ce Bię awanturami, ani loterje fantowe. 
r-~a miejsce zwolnionych tak po·pularnych 
Ot>ób powołano p. Kusiń.skiego. 

I""oll"ik"" Lasku 

Ogłoszenłlł. Przy ulicy T. Kościuszki, w 
domu p. Szym!lńskiel{o został zalotąny 
sk lep chrześcliański. ostatnio - galante· 
ryjny. B~dziem:v publicznIe' piętnowa~ 
tych wszystkich, kt.6rzy będą l!'uJ o'.vali u 
Żyr'lll.. 

Piętnujemy. Mimo upomnień pp. Ple· 
chfl.ta Franciszek I Antoniewski Józl'f obaj 
z Lutomierska. golą się u Żyda! Wstyd! 

We:66. lak n.as mf<?rmuJą! w przylSt~ple oddać mieszkanie dla urzędu poczto-
zdenerwowama podCIął sobie gard:o brz~·t. w p St d k' . 
wą. Samnb6jcę umieszczono w szpitalu. .ego. an ra ?WS I w P?rOZUmIe-
P. WeiBB jest w stanie oskarżenia o nadu. nm z panem komlsar7:e~ ml~sta GIr 
:tycia, rzekomo popełnione w czasie jego d~łę. Tom~szem 'YynaJęh mles7.ka~la 
urzędowania w Kaliszu. oled030dme połozone, bo poza mJa.-

PrzychWJc~nle band,. przemytnlk6w. stem, u. Żyda za .~enę ę50. zł. roc?-nie. 
Brygadzie kontroli s'karbowej udało się .Nalezy wyrazI c z~zlwlenl~, ze wy­
wykryć band~ przemytników oraz skonfi. najęto lokal na pom:eszczeme :urzcdu 
skować 13 kg. sacharyny, przeniesionej z poczt. akura~ u Żyda I to na. takIch W:l: 
Niemiec na stron~ polską. ·Przemytnicy runkach, kiedy Polacy ofiarowywalI 
s8icharynę ukryli w zbożu i częścicwo ta- równid 5-poko:e mieszkanh i to w 
mierzali przenoBić ją do Kalisza, jednak centrum miasta za cenę od 400 do 500 
wpadli ~ pułapkę i wszyscy zostali are- złotych. 
szwwam. 

Równiet areBZtowany Z06tał w Kaliszu 
przemytnik Serafin Niesporski z Kawwic, 
mający przy sobie 30 zapalniczek p0cho. 
dzenia niemieckiego. które zamierza. spie­
ni~żyć w naszsm m:eśC'ie. Zapalniczki zo­
stały Bkonfiskowane. a wszyscy przemyt­
nicy skierowani do władz sąd<lwycb. 

Potrzeba Jeszcze tylko 12000 zł. Komi· 
tet utrzymania Biedził:y sądu okN!gowello 
w Kaliszu rozporzą.dza sumą i8000 zł. -a 
do przeprowadzenia konlecznego remontu 
i przeróbek obecneg-o Ilmacbu sądowello 
potrzena 60000 zł. Za tern brak iest jeszcze 
12000. którą to <!mm.: n:ewątpliwie pokry· 
jd zarząd miasta z fundusz6w rezerwowych 
jeśli dalsza ofi~t *eszk&ńców KaJi· 
sza zawiedzie. 

W n'edziel<: wieczorem mieBzkańcy "'si 
Zarzew pod Łodzią znaleźli na ]Nlnejz 
polnych IlI'USZ wiszące zwłoki, r czem na­
tychmiatlt zQt;tal po\v'iadomlony poeteru­
nł'k p. Tl. Okaza lo 8:~. iź jf'st tr Jan Ka­
nipra. wlaśc:ciel P l'S f'tSj i nr. 4Z prz\ u; ł_ę· 
czyckieJ. Poworiem tlamohó;at\\'a by! roz­
strój nf'rwow) na tl$ truriności n utl'r'al­
nych. Zmarły os;eroc:1 zonę i syna. 
Z\vłoki zabezpieczono na miej<;"u do cza­
su ukońrzen;a śledztwa. 
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Nadszedł wielki transport ORV61HALHE PROlIKI 

RESZTEK "MI(J~~NO­
NEQVOSIN" -=>O~,., 

II ..... S,W "!1$99 

n_ ubl'anla 1D~.kle l dde!"ce. 
~ ........ "AlIR. 

& KOGUTKIEM 

Okucia buclowlaae do 
drzwI l okien 

AI'Qlatury do pieey 

POTRZEBNY PRACOWNIK 
kt6ry ~oAczył lizkołę rzemiosł lub podobuą szkolę tech­
niczną do obsługi maszyn precyzyjnych. Szc~e~6łow.~ 
oferty z podaniem wieku kierować do orlmm:6tracJl 
"Orędowlllka" w laodzl, ul. Pic trkow.ska 01, pod "Przemysł 

grnfiCl:oy". 

J. WASILEWSKA, 
t.ÓDŹ, Piotrkowska 15J. • 'I .... ' 

Gwoździe, śruby. ilruty 
najkorzy8tnlejs~e Q am 

źródło zakupu KUPIĘ STARY ASFALT 
3d 'W' najhliżnJ"cla dniacIa 

uliaze się ksiałka 

"ROMAN DMOWSKI" 
l:tl )!:C1!·ti1 
MIGRENA . N~WIłALGJA 

B Ó L E,''-Z Ę B ÓW 

HURT POLSKI W wi~kszeJ ilośct po niskiei cenie. 
Poznań. Wrocław.ka 4. Zgłoszenia: Łódź, telefon 181 .. 46. 
1IIIIIIIIIIIIIIIIIIIJIllIllIllIlIIIIIUIlIIIIIIIIIIIUlIJIIII;:===='==:;:============:; 

PRZY C ZYNKl- PlłZĘM6wIENIA 
GRVPA, PRlEZI~81~NIA 
B O I. E : AATAt:TY(%.NE, 
5 TA'" O ..... E .I'\05TNE i T. P. 

Zamawiać pod adresem; adm'D ,,61011ł·'. 
POłOIl;i, śW.l\-1areln·63 - P. K. O. 21.114tU ŻĄ,,")CIE OAVGIIIAlIIVC .. DQOW~ÓW 

ZE ZIt ~"eR K O G U T E K 
\tPA,z ~ l'AJĄ APTE~' 

Plecaki, własny wyrób la~lierlawi~ maiMe~ liem~Ki 
od 1,50 300-400 ha z dobrą ziemi ą i komun ikacją. D ysponuję 

torebki daqlskie. wali~kl. teki. Z M J M i ki '" 
Cena 2 zł 50 ar Cen. 2 zł 50 gp Przybnry 810(11" rl\kip. SnhllRzkie. odpow. gotówką. gloszen ia a. an ecz J pow • .,rem. 

wicz, Poznań. Wielką 25 .. lawn. zg 11334 
Stefański). 7:d 06158 l... ___ ---_--...;.;;;...;...------------

Na~lówkowe !ilowo (tłusto) ta groszy. kil Me 
dalsl(' słowo 10 /lro~zy, 5 liczb:;: icclno ~I(lwo. 
j . \". Z. II = kaME' stli nOWI t :iłowa Jedno ogło. 
szenie nie możl' prll.'krnczał I()O et6w, wtem 

;; nal1;tówko\\ ych. 

OGŁOSZENIA DROBNE 
O~IMIf'nia w~rórt drobnycb: l·Iamo", mllhuetJ 30 grany. 

Farby - Pokost tlllany , Dwleścieszejtd~lesł't 
kg 1.10, em.Ua 1,80. .~abloIlY . pszennych cz{śOiowYal 
kreda znane ~P najtanipj Po· . 

Osady znań. Chwali~z"wo 24. Jarolizyk. Poszukuję I inwentarzem na 
zd 05181 l. d' ~ . ~ h Jwana§C'le lat .• IJJeCle 30\)·J. Tun,l 

II narcelacji mai lYwde. Stare. ___ --.-.. ",u p'n !1. zler .. awy WI~ sZfc • W8rs~aw.lti. }>1)61l.ń Ąleje Mar 
.. l' ~ l" i.. ł ,. Illntt'Jszych gospodarstw. (omów I l k k'< ~O • J 116 933 pow: e~zczy,, ~ n, ..,przel a21 . nu. Dodatki ta"'lcerskle z o"rodem sasi ednich powiatach. c n OWS lego. Z< 

IDIPJ SCU W kazrlą śro".Il· BIUra ". u "I k J . M' k' 
ł'nrcplacyjne Poznań, Plac Wol- plusze, gobellnr. gurty. spr'!tyny 28~z owa a, arocm· lld; fr5~~~6Ó ' 
nośc:i 11 a. zd 1)6 7;!Q /1 ceraty. Uno'eum, 

plótna. dreTlszkj, chOOnild 
Osady najt.niej 

z parcelacji Qlaj. Lwówek. pow. Parłek. Po,n"~9,,~ClItQwa 18. 

Acetylenowy aparat 
do spawania ielaza kupie do.br:vm 
stanie. OfertyOredownll!. Po' 

Szklenie 
I szklo oki"nl\tt ~I'ltte« 

8;>.klar~kl Jan ("antlryk. nowotoUIY~"i. 8p.rzed aż na miej· zd .. ., .. 3 
s cu w kllżdy czwartek. Hiuro ~ll'" zd !)6 453 UlównIl II. lelefo.l\ 159·03 

1\ II tlIJ , PIlt'::t>lftcyjne Poznań. Plllf ~I'I Kolonialkt dobne-nO::;CI 11. zd 961 __ 18 ' . DoJU. . 
Kam.Ienica 

Pleszowi€' cenI ~um przy rynku. 
dwupil(tr,.h\ a. fiwa s klady 11 
blkllCYJ. 20 tJ'JQ. wplata 10 i}tl(). 
MalołtP&llY, ł'1e-s~pw. zd 96 

Dom 
tliętrowy. zabuJ·)wania. ~gradek. 
l2 UOO. g ló''v:1a ulica liogoino 
Wlkp. l)zaq:l<v ... ~k8 153, m. Go 

zdg 11(\ 91118 

prosperującą bezkonku­
rencyjn, 

blisko Starego Kyn~11 ba 
nia IIprzedq Df\Ul ~leee.ń, 
Wrocla\\sk8 ~:!, 

, morUl terenu 
budowlanego z łąk, 

vv G6-rc~ypie. m~tr kwallrMowf 
1 zł. Teresia.k. Poznań. Ua!ec-kl!'-
~o 29. zd 96 9SO 

ze sli;llidem li PJe.t ro .... y. 12 ubika-. Nik.lowa,nie . 
Cyj. doeh6.j 1 tlOO. 12003. korzy· r<~?Jn:reh l'Ilcśel orllł IiTphrzi>nJe 
SIniE'. S"hwionte\(. Rawi~z. Ratu- platprów. Candr)'k t,ódt t:!ów' 
I!:sowa. zd 96 6Si! na 1~. D 11 Ul 

Lamp, 
naCtową, wlszlICIL kupie. 
do O~1ownikr. l~oznafl zd 

KIS. OZIERtAWY li 
OlCro~zult:a do 30 ~16\\' 'łla POt'lU 
k'JjIlCSf'h D.>~8 I, <lir '(OI r'lh·v('ł' 
.blrczaull/ DO ip h'PI trzeciej ceni!' 

I!rohn\'('h. 

n1 Wydzierii\wię Matur~fstka 
I ~olo alk,. duży 88d owocowy Czerwonqku. uzdolniona, kllltllraJna prz~jmlę 

przl;ep s:)w,· u Ją ze.ną. Idobrie Mażql'. PoznalI. (i6rczyl'lską 1a. posad e ~ękretarld. blu.r8hst~, . to-
po ożonl\ z mll'r ~m t ffiteS-Zkanlell\ zdg 96 728/9 IwarzY~kl . ReferenCJe na żl\(la-

Losy Sl1rze<laro. V; skaże Oręjowmk. nie ł.ódt. Orędownik Piotr-
Po~nań ~d 96 917 . Ik " k • 01 $' d i .. 

I klasy L·~te q. t' listwo kuPuj w Dzieriawa 700 buracza- 0\'08 a • fi lir4f3 o a • 

SZczęśUwej . Miodarka .nej ~ab\ldowan1a 
kole\ttur~.. dwa ąle I. kpszu kOrZY8t'lle • t . PoszukuJ Q 

. Tat,arczewsklego nabyc'{!. Oferty Orędowtt'k. . UlWen ~~z~ I . stalej. po~ad\' robotrtika" woźnic~ 
Pozpn1at\. l JC

S
,·I,l\'18 ~ . ~nk'v f' ~nań za 116 99g :t~~pJ~~~!~c~lr~~ooOÓ:ękR~!?~t~~. ląb, Inne~ :Z.pe

r
)'I'niOn

0
8 gdwarl\'kn' 

acu. ap ezy;qS Dł. ski: P03f11\'t'l. P7JR 'vr't.I;,~ich lll. : ~8 dC' 5(h( 111 \, (I c.t:'Y re u.WIII 
Cllj!(/I.eml> Jut tli ctE'"rWC8 .J ,_ , •• "d-OO '860 .~. . .. , .pZ041\ 10 96 . 9$ . tli elcJtYt.b - - - ' ~ .... - -' ~... . .. - r..) . ....,. 4. -I' 

. - •..... ~ t ,'h ~. '.' . ' :'",\'9" . ~" 'PaDlenka 

Krynica 
wlIla '. "Radosna" polecJ! pokoje 
do~konalt utrzymanie. l:I!'IlY bar· 
dap przystQ.Pnll. PrzYjmujpm17 
U'1~o. ~rześcjjan. 7:4 94 5-t9 

Pallienkt 
J)()Sjadajaca eklad i 4llOO. ~a.1)(I­
~mlłm z kawalerem cplem ożenku. 
Adres w$kaze OrQdownik. po· 
Inań W 96 937 

': DzloJ;~awQ ' l ," lat tfi. p08lukujeposad? do bIura 
3()f1 m&nl. ~8tll1,):e ~O\N~\l. cbó- lub skladll or",,)' OręJowni,', 
roby, ObJ~ele o\Q!n 1~ 000. Krllw, t'oznan zu 96 ~91 

DO"ml clI;Yli. Szarootu')'. Rflt1J~~OWa ~ 1 _____ · --_____ ..... -

l' '-II. -1 Id 95 857 Pick .. ..... u"'~lIC.Yhly. ch ew. elelrtl'Y<"'J- .... .. 
no.śC. M'r6d dW'lI'!1'.o.rgowy oWoeQ· . . ł . ' . 
wy, cenI 0000. Frallikowski ~a' Folwark os emset I\ll~trz samqt111. wlelf ~rj)dnl. do.· 
Wkowo. .ranJSJtowski~ 10' Pó . , ' .' b hr:v raChu~lPC, S'lffiodzlehy. ąna· 
~Ań. ., tiu ~1 004 pszenno ~ uraczany Jl\cy ellklerfl:ctwO. $PPWOOl\ cbo-, . In ta a""'l . roby w krvtj'('zr~1I' pO!Qżen:u po· · I ' won. rz .... . UU!fujt' rqu<'v. ~ •• krOIDI1.&m -wJ'. P,u'celo . . \'\'pl'O~1 otł ,,·ld~'citlll. obj~ellł !l\ll1/lgrGd~,.nlt'n. MJt'jeCQw,ś~ obo-
2'f. 1t!C)ft.i " Kl ttYlmal Qr~ .hl- łnI~c,.. TUl1e; Warllu\v!ki. Po- Jetllą ł.'1sks""'! ~rlos~enlą llpra­
eJI, /IlemI! I).Nd"WI .W.Si{łte O. IIIIU\. Aleją Nal'cinkowSRiego :lO. $za )httnc. l'1'I.k . pow. (Joltyń. 
rp.łlownlk Po>,·"ń !1' 06 sas zd 1161134 zd 1169j6 

Znak oferty o8flrzyklad: z t~ 02-\, n 27ł5, d 1790 
i t d. = t slowo. 

Orobne ogrnszl'nia w dni powszo1nlt' przyjmtJje 
sit: dll Ilodz w.ao. w :;lIboty I dni prze ,Hwlą · 

lecz n!' przy JllluJe ilH~ do ~o ,1z Hl!;) 

'Ju! 
konezy .Ie) 
rok 
Izkoln)'t 

... , ..... .... . 

tądaJde błon 
Verłchrowe 28Q 

, 

:'.' zł. 15.';' 
. I 

la okazaniem tego kuponu 

W •• tdrm fo'o~l.dlll. 
kamora 

-Kodak- BB 
~~ł 1250 
zł. -

Kawaler 
I d • , k • ,P~ląd meC,clowy, 16.1& mUllyk~ I kQ1\cert m-.k!esl>r,. mand'OllPLs·t6w . 

~.() !. "r7"S~ n7 nu .a :naJoml'- n~s>tro~owa d cbaru,ktery&tycznn .. HejnaJ" 1)00 dYr. A. ~pI~ra. Ul ~ ct'lu Ul"trlffionJalnyUl. - (o.,y-ty). 18.30 I'l-k~Yl'!Jka dla dz!eci. 18.30 •. Listy od d l'OCi" omówi Clo-
erty Ulede d %irli1rOlll\l\ń efoda. lit ęzęrwea.lls.40 tYcie Ilt'U.Jt •• a;rt. j 8Po:ee~ne ela Ada.. 18.4lI S, va rerum ! :ty. '1:1: 1144 -

z O. a1]ldycJa p()r~a 1!~ Par.mania, 18.45 tr. 1/1 WarM:awy.1 cle k:I!tur~~71(!. lS.4I) Fl'citąl forte· 

Panna eeM: dht lIas,Y'ch le-tPisk-j 1Wd.~ nll;}; 19.15 kopee-rt r~lamowy. i wlC>Jz pro"ram'U l1a dz.. nast. 1~.~5 C.e~adD:i~ plekaJ:skl , FotrzfJbnl kcJ"orterzy <hll~nnLlr. p~>\J.odnlQWv 19 i5 k~~'119,O$ %r '')o()w ~e-dź pro,~ramtt na dlll. planowy M. Ka:·u0nY. 19.0~ zapo· 

I "" k k 1"'00 wi6k W IIrz.erwie chwli1ka dla 19. tr. l! Warszawy. 2>:1 PO::3 -1 koncert rl'kl affi ()wy. 2Al auodY'CJa pO-"Z~lk.ttJe 11)1ęJSCa ()tł ;ara~ lub ,celem rozs przedat,. ksi"żek. wy-
at <>o. Iz:t:j'n 9 iaweowta. ". kobiet tli tli jedzIemy na kol/)""dl' dall'kl\ ,ro!l1iClZa p. ł. "s.t»rz~t i I Ji.terae:,a W-l. rrltrlVa(\skie.<:Q. 21 . .ro póllnH'J Mle>-"<Xlwośt'i oboJetna. róh konse rw owocowych _ dże­

Z!. po.~~all UJ" pana. ,_naD fi anowl' 1530 • Cy'tJra j p'Losen:ka" 16 Ż o.m~~t rZeJ)ak~l" (W) .. ~'. inll. D. S&we.ryn Barba'!: Sonata na wi./)< praktykI trzy lata. ~8mo\ml'. DO mów, Z!:'lo, zenia 18 - 20. Mazur. 
5~U .. <-f;:' Ur€l.(j~\r..~"" .. o~lIal\ mateuii drz;!eQml na W'i'l" '1615" z Sta·rzel\shi). 211.111 tr. z 'Va'l"Szawy IOfl.ClZe'łe q fort~piaTl w wyt.:. prof. wojs'{:J>w~ '';. Stpf~n Zurm~n. NJ)· J.'oznań. GÓrczv.,.I,.\ 19. 

;Cl "'" óuer Plll'tra Ma.scn,:mh~i:{). "t6 3ł! i VWQ\ya. 22 tt wiadom. sport. D. DSflC7·O\VlS'de.t:-o (wi(}''()-n~eJ8l d wa Wieś T}Jska. MW. cltodzletikl. zdg 96 726/7 
.. l'ję-n6 I Ntl.n.j" !<lwi., slerotvl. 111 P01lJlaJua. =.:5 z Wnl"1!iil8wy. rlr. E .. Ste!nber,~era Vorteplan). fi 11578 ___ _ 

CztereJ ~!mtJert mn~6111f1Istó:-v. 1f.8~ IX 8roda. 19 ezerWCIł. =.11 WU"d()ID, sport. Il»tdne. O II Ut 
sympaty<,zni kaw3lfrOwi~. A, I J. ,lto~rt fi CJf.Q\\ł •. 5 Wl&!tóW muzy- KatowIce _ 111.39 Beethovcna środa. 19 eZCI'Wtll. Widkopcianka gr~ n 
blondyni. '}' i M. brune!!l. pri,>wa- ~1~:~:~fll~'5 ~~'a!'P~I~~ f~~~: I, KrC'u.~ęr()W09lln Sonata w Wy·kfm. 1 ... 6dt 18.'0 soliści II D'Tto' 15.15 . zna'~~R ci()k'a~nie szYCi

j
". rnkM~1;i ~1~dl{;rH~~C'8~1~rll~0~7ze~~. ~a-

dzący dobl zf or(J~peqIJąoy. mte- wa. 18.30 listy od !blęci 1845 L. :Brou1I$.awa H!l,bermana - el(M:' 1 przęgląd 'Il"leldowy. 18.30 c"ty od~It~Sl"k"'" arstwko .. om f>W!, ~z:v .. pl!': poczt a Swa'd~ in pow ' J%oz~;a'l 
re' "" Udrnl pQSl:ukuJą znaJomo, :s th • f • j • t d II Ignace'l'O FrledIl1u.na - fort. dzl.,d - omówi red B. S telafi· m- t'c l. ellu a ol>$a"y "o "~'PCI or . , . . . . 
ści pa:'! do lat ~ w celu mat17- ;~. 8.ęill.30V~j!inl tJif~S~~\~~n~~ (ty'yoty). n .:ie!ldą ~~~.·towarQi\vn. ' ski!. 18.40 źvc'ę ar1:ntY'O!J\e i ·ltut- luh "".vreczvf"plkl. f'hetnl!' ~I,..k wi:d~i'. meuwzg ednltlne bp1 óWS28 mOIl.Jslnym Golówkll pożądana. 1950 re rtat:ro ybectwo latem 15.05 ehwIJ,ka 8Po.ocznn, lG.~I) , tura11te. 18.45 mUlav,ka klnsYC07Hl Inh \V,o~. Ofprty A""nt"r~ Ku· zc ) -
Lllskowe ofęrt:? rootliw~e 1< lato· 20'10 .kt~ert ·zespr;.·'I1 salooQwl!'!r'; prof. B, s.zabel~.k! (orgaJlv). 18.30 I (p.:yty). lD.05 Z8powiedt prOl.~ramu rkra PO'1:nll".k; .... o Rawlclj 
s:.fafją ~!,d \. C~wórkll" .. KUrJerjJO:45 d:den.ni'k wle(!zorn.v. 2!j:/l51 • .l\Jg i_~~!~a 'lanla, ~ęlkawa ~ dobra" na d~ nas'!:. lD.U .koncert rekla- n~ 11 35r. Szofer 
l:'O~lIallsl;). GOfllla n 11342 Qbr~ki II tyci. dawl1ej I "' -001- ~ r. t.".u hteora~1 - w~.I. prof. mowy .. 20 Boo(><lettl! .k!,rllawal w mlod<7v kn\\ a le r potrzebnv. kan-

~~ll(/:j Pollskl. :1 k<JOe<lrt Ch{lP;" Ą. J~O<now'&kl. 18.4,5 l\teI"CNI~s WeneeJI, - M. Ca.p.slr (plyty). POClzn'kuja cją SOO. Ofprty Vredow'li~. P()o 
I ncpwi!'ikl. 21.M •• EI~zal\lin··. 21.40 OMI.~,~ - ~pran (p. :vty). 10~05 22.:1 w~ado.moścl aport. 10lkałne. (I4ł lipf''' I "I\?,nip; ,,"~Rfl,. l1r~e(l-1 Znali l=d!16 d07 
Sewl'rYl\ l!lIrba..s::i sonatą nłl wll)- 2'wpo.w,edź pro,grarnu Tla dal. na. t., " Inlka luh l'n",,·l\r~owP~ł\ . \vv. _______ ~-___ _ 

I !(>nezele i rortep~aJl. 22 trnnWl. p~.15 .koncert reklamOIwy, 20 fe- "rod •• 19 ez~rwea. i k!<7.h?f'~"il' N'n/C'''A. kl1l<A I~t 
Farby _ lakiery -.. po .. ffag,mel\tó~ lIldę.di"l:vna/"Odowe-.~o IJe!t{)~, ~ t. ';iNa f'Y:l,pJi<: r?~n- Toro4 13.30 slynne ZMp-().y ,1II,\1'lprnktvkl ""I"'''7.y"h ",njntl<."l,. Sluiąca 
k st k b 1:- Ill1ee~n te-n1Sf)'ya~<l Po.l:;ka - Ją·1 aU;} ' l&kal~:'wlfcr~ cS>~f}rt<l22ió ~K1~ne (olriY)p' ~~.kprz&!i'!ad ~ .. e.d. ,ohl'~n~~v w rO'i no(l.",/I~7.n . k1!IRt' j II gotowaniem i praSl>waniem 

C - ar O a.u.eu,m - noolll. ?2.05 wlad()Jl}OŚC!i emort()we. k' 'k f k 2245 lOkai ' , ,.08.a o.., a ŚPI~wa -,ITOWO~f'III. 8pr"WV ",Emlennp. - s:ztywnej bieLiznv dobl'em ś\via-tra" 22.25 Mała Orkiestrą P . R. s !2/'lt a r~cU$ li.. -ne I chór dzl~Cl S . .zikOIY powszechnej w :)' ,,~J..llwe 7!'!·o~7·n;A Agencja dectwl>m p'łl'trzebna <ld z.trnz _ 
. A4. WlI!. om. epOO" • DobrzyniU nad Dr:wecą. 18.30 .. ~ Kurjera POZ'l. P"'·wy, Z~I06zĘ'ni1 p-o d •. S·UŻ"~ ;1" · do 

poleca nallftp .PJ .fi . G. Fru.. 8roda. iD czerwca. n.pa.ratem .f<!!ograf1cznym na d1li-1 ~dg 97011 A::entu,ry Ored{)wn~',n S ko.ld 
N~:łtcl'('a WI, Kal$er. PoznAń. 'U '"4 161" l t 1836 kle łabedzle . Heportaż - wygI. ~ 11· ' : . 
WielkIl 14. d 2700 s:,;>.ra .. 1W d-l d: "I'V y Y. • J. Wysocki. 18.40 tycie 'Irolrt: •• ar- . n ~2 e d 19 .. 'r.~YJl!.Il\ a ~ec w.opraco· ty!ltrczne i nauik. na PQII:nor2lU. -----

l j fI> a. czerwall" Wa.nlU 'I .. J:tettln~El'rOWtl.1. 18.40 18.45 Pi<:tlavcr Alfred śpiewa arje n t b 
Ko on alk, P07;na4 CI,~ "U{):V-C,le IXIralbJle z wlądo.m. OCl't. 20 ,porad.n!Jt tu~y: I>perowe (\)'yty). 19\04 frrut.tem do . '" orze ny 

powiatowe IIUa$tu rUl'hl!weJ nI!· Wlll'6~II,WY. 8~O ~ro>:~ram. na d.z.,s.tycznr. 22.21 l~a,lne -vml.dOllllosCJ morza. 19.05 zaIJow:ed:6 P-N.!1:ramU Młynarz k1erc·wnlI, zara~ na Z8StCP5two m~r fR"m. 
Cli ~ powo),-!u choroby ZlIraz kI)- bloo. S':5 w"1Slka.zów!!~ t>raMYC1JOe. SiPo-rt. " .• 19 I na doz. nast. 19.15 koncęrt rekla- dzielny \\ ~w~,n lawod~ie z kau Ilub a syst . e-z. wojpw . H~f<,r., 
rnStnte sprze·lam. ~1&SZl!'nllł 1t.57 tr. ~ \VarS2law17 i Krakown. ..touB. eurwca. mowy. 20 wiad. gO p-od. u.21 wia- dll potrz~bllr anlfn UlotorowI. warunki j pteka llod ()r~em. 
Ore downik P<)7,ttRń ood zt1 963113 1:.03 - 13.30 tr. I Warsuwy. n Lwa. tII.t5 mUlITka ~ plyt. 17 do<wośei s.port. z POmOll!la. Sady. p. Pv<ln~ń. zdg 96 S81 Chplmi H. d.g 2 ~ 

Co futro - to Edmund Rychter - co palto - to Edmund Rycbter - co ubranie - to Edmund Rycbter Potna!\, Ostró" Wielkop. 

Pr 7 e d p 1 a t a n. II\lesl/ltt oz&rwlee 19111 ~łl wl~O,llię Irfllążlłowe~o dodatku pOwl~ 
łciowl:-Jo. w POlnaniu _w ekllIJtlll:;l'jI ,I 1.93 w uenll.inelt III 2.l!O. ł od· 

. - 1I081t'1I1('1II dl) domu zI 1l.2łl. I'. vrowindi na tlol:łtach i'ut , OIIIlQlU6-
r,:rm ,lo <lOnt!1 kwaTt~lnle 7.01. OIi(>~i'lczllip lI.84. p()I1 op~kl\ ,nl~sh:l'~nle w 'ol~l'e zl 500. 
<lir l~lt!~·(·" I(rIłJ:l"h zl 5.!JO. l'rzy 7·U)iu wy!'npillch tY!l'Otlnlnwo kOlIItuje .. Urf).lownik" rnlpuiet'1-
nie 2.,ll zl .ho:.. o,Jn.os~ell!/ł do livmu. W raZie wYPo,lk6w 8pow'),lowan)'cb lUli wyż ·Zll. przelizkód 
w lnk IlIIZI~. IIlrllJków I t. p. wYllawnietwo nIe f>t1powla<la ZII Ilostnrl'l;t>nie pismA. a allonenci 
IIIIr lI,ują prąwa <IoIIlI"ftl\ia sil nl.d~tRrozoll)'cb nlłUlerOw lub odsr.kotlowani .. 

Ogłoszeo"a na ,tronie 6·lałDowej 15 gr. na Itronl(' HamowpJ przy końcu tek~tu 
l tedakcyjllego 30 lir. na stronie czwartej ;>0 gr, na ~troll i e ,ll'ugiej 00 gl·. -=--------. Przed wla(jomo~ciami l'otoczllt'1II1 lUO gr od I -Iamowl'g'o mil!metra. 

O~lo3zenfa .koml?lil~ow.n. , lulrzeienieUl Iniej:;:ea od PI'-i7:czegółlu'go wYPll llku 20% lln,[w)ż ld. 
.Drobne olllo~l;e/lla 'najwyt_j 100 "fów w tein S OIi-M,ówkowych) ~Iowo. nlll: iówkowe (t! u8te) 
t3 gr, kat(Jp dalsze a/owa 10 gr. Ogloszenla do bież'lcego wydnnin l'rz~'jlllujP IllY do godz'ny 
10.30. 1\ do. wyduń niefl;ieln)'eh i .wlątee~n)·eh <to jto<lz. 10.15 rano. Za rMmice mi~"zy ze_la· 
WIlIlI a wysoll;ośoia OjflOłillfmia po.Wlt.ła wskutek {IlątrycDwanil\. wydawnictwo nie odpowiada. 

n"laktor ""OJeln,.: Tadeual Powldzkl, - {łed_ktQP odpowf~;laln1 !>ndrllej Tren. lIPoman!,. - Za w8zy'tkl, wlatlomQłct lutyIłui)' I ID. ł.od.f Gdpnwiad. Leon Trefli ł.Mt PiotrkowskA 01. 
- ~. oalv~zenia i reklsm, ąt:lpowia.<lo ą.l!nln:stracj, "" osobie p. ĄntoniefO Lełnlewlcn w Poz.n'!lłQ. - N1ę~IIQłOwi(myell r,k0I'u<6w re,ła!tt·.ja nię ""rM I' 1\ • 

. Wych,wzl eod,hml'l:e ~ wyj.tklęro nieli,'tJ i .wi~' I:~y~tych I data na dzień Ra.stepnf. , . . Wyrfawnictwo Urukllrnta pol,ka S. A. '" Puznanlu. ,w. Mu.:in lO, 

TęIQft;ny: U·tU, !ł'7d. 3a-07, 35-24, ~23. łO·72. W niedziele, lwięta I pótnym Wiłc:~orem tylko 'O·~ P. ({. O. Po~nal\ nr. 200 1ł9. 
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Wspomnienia o Szwarcenzerze, 'D1O,rdercy ks. Pruskiego 

• 
arcle Z ams 

Szwarcenzer od różowiony - Ks. Pruski odczerniony 
IV. 

Dnia 6 września, spełniaj/łc obietni­
cę, daną. Szwarcenzerowj, udałem się 
clo odległego o trzy kilometry Włoc­
ławka. Nie zastawszy ks. biskupa w 
pałacu, udałem się w ślad za nim do 
Kurji. Tu jednak ówczesny sekretarz 
Kurji, ks. Kossowski, poradził mi od­
łożyć rozmowę z Ekscelencją na dzień 
inny, gdyż biskup jest zmęczony i nie 
w humorze. Natomiast dał mi do przej­
rzenia akta kurjalne z lat wojennych, 
gdzie znajdowała się i kopja przed­
śmiertnych zeznań ks. Pruskiego. Na­
pisał on je w więzieniu kutnowskiem 
!la niezadrukowanych - początko­
\\rch i końcówych - kartkach bre­
wiarza. Jest to kopja z kopji - obja­
~l1ił mię ks. K. - wszakże bezwzględ­
nie autentyczna. 

Dopiero z tego dokumentu pozna-o 
Ic>m pt;awdę rzeczywistą. szczegółowo. 
\Yojenna bowiem cenzura okupacyjna 
n ie dopuszczała do og-łaszania w pra­
'ie szczegółów tej kompromitującej 
~iemców tragedji, a pocztą. "pantofla­
\\'ą," dochodziły tylko niezgodne z so­
hą. i przeinaczają.ce rzeczywistość plot­
ki. z których pewnem było jedynie to, 
l(ł ks. Pruski został niewinnie roz­
..;trzelany i że Szwarcenzer był jego fał­
"zywym denuncjantem. 
. Dziś, dzięki zwłaszcza "Orędowni­
kowi", sprawa znana jest w szc~eg6-
łach d()lkładnie, dlatei!o też zbędną. by­
loby rzeczą. powtarzać tu to wszystko, 
c.zegom się z akt kurjalnych dowie­
(Iział, a co "Or~do\Ynik" już ogłosił, i 
10 niedawno. Koniecznem jest wszakże 
z(,'3ła\vić z ~obą w gló\vnych punktach 
lo. co zeznał przed ~miercią. k~. Pruski. 
z tern, co nazmyślał jego morderca. ra­
łuil}cy ~ię od kal'y za tl? \\'oją. zbrod­
nię· 

Przcdf!\\ _'zy,;tk ipm pośpieszam za­
znaczyć, że bezczelnelll łgarstwem by­
ło twierdzenie zbrodniczego Moszka, 
jakoby ks. Pruski został, i to dwa razy, 
zasuspendowany. Otrzymał on tylko 
admonicję: przenos7.l}c siC zaś z Lu­
hrallca do Kramyka, dał biskupowi 
kapłańskie słowo honoru, że więcej już 
pić nie będzie. Wogóle poz~stawił on 
1'(\ sobie w oczach swojej władzy du­
chownej opinję kapłana w zasadzie 

obrego, jeno, że słabej woli. 

'V interesie Szwarcenzera leżało 
(l!'zwarenzerować swoją. ofiarę- Tak 
., wykli postępować zło~zyńcy. Przez to 
maleje i znika ich własne złoczyństwo. 
Ofiara winna sama sobie! Spotkała ją. 
zasłużona kara! Dotknął ją. Palec Bo­
ży! W danym wypadku ofiara $zwar­
f'enzera sama to przyznała. Przyznała 
!iię do grzechów istotnie. Już i "Orę­
downik" to stwierdził Prawda. Ale 
rzy do tych wlaśnie łotrostw. kt6remi 
Ją obarczył złoczynny ofiarnik, a przed 
]10wtórzeniem których uczciwe pióro 
się wzdryga?! 

Kto, będąc kapłanem, byłby do nich 
zdolny i to w warunkach grozy ~o.;en­
ne,i, nie byłby zdolny do bohaterskiego 
zachowania się wobec swoich prusko­
żydowskich katów. Ten skorzystałby 
gorączkowo z dawanych mu sposobno­
ści do ucieczki. Nie liczyłby się szla­
chetnie z tern, że ci, co mu je ofiaro­
wywali, mogliby to przypłacić kaźnią 
,,,·łasną.. 

Prawda. Czują.c się niewinnym za­
rzucanego mu przez okupantów prze­
stęnstwa wo.1ennego. ks. Pruski \Vie~ 
1'7.ył w ułaskawienie 7. Berlina od sa­
mego kajzera. Lecz tę wiarę wydzie­
!'l'Ino mu z serca, przertstawiajl;lc przy­
kłady okrucieństwa i niesprawier11iwo­
ści prusackiej. Zapewniano go, że nic 
złego nie stanie się ułatwicie10m u­
cieczki. Podrtawano mu myśl, że pew­
nym czynnikom okupanckim ucieczka 
ip~o bvlaby na rękę, wybawiłaby je z 
kłopotliwego położenia. Mimo to 
wS7.Yl:tko, iako pobudka odr7.ucania 
tych przedc;tawień i przeltładań, wcią.ż 
oc;tate.cznie wypływała obawa karnych 
następstw dla ryzykujących odpowie­
dzil'llność za uciec7.kę więźnia. 

Ileż siły woli tę. swojl). postawą o­
kazał ks. Prw;ki! Ten człowiek, Tze­
lwmo słabowolny. w swoich dniach 
grozy urósł na bohatera. 

Oszczerczojć Czarne.!o cd01Vleka, 

Szwarcenzera, w stosunku do ks. Pru­
skiego, miapowicie do jego życia pry­
watnego, okazuje się z jawnie oszczer­
cze~o przedstawienia przezeń jego roli 
w wypadku z samolotem niemieckim 

~~. Pru$ki, rzekomo, wyszedł z ple­
banJ] z dubeltówkę. w towarzystwie 
oprawcy, sam zestrzelił samolot i, na­
stępnie, trzymając oficera-lotnI'ka w 
szacbu, pod grozę. przyłożonego do je­
go gl.owy rewolweru, osobiście dopro­
wadZIł go do posterunku rosyjskiego! I 

Łotrem był trzeba, żeby takę. nie­
prawdopodobną. ohydę zmyślić na. ka­
płana. Kto jQ. zmyślH, ten jest zdOlny 
do każdego innego łajdactwa i w ni­
czero nie zasługuje na wiarę. Nawet 
spotworniała w stugębnej famie plot­
ka, która obu księży zmusiła do uciecz­
~i z Kramska, nie jest tak potworna, 
Jak to sl-warcenzerowskie zmyś lenie. 
Nosi ona na sobie dość wyraźne zna-

miona plotki. wyolbrzymiającej i prze­
kręcajQ.cej rzeczywistość. Innemi słowy 
odgrzebać w niej można momenty rze­
czywiste. - Natomiast oszczerstwo 
Szwarcenzera wykazuje cecby 7.łoś!i­
wego zmyślenia., byle tern skuteczniej 
zohydzić kapłana. Zestrzelenia samo­
lotu, t to w towarzystwie oprawcv, 
nie potwjerdziło nawet oskarżenie 0-
kupanckie. A!li też dosłownej r()li 
moskiewskiego żandarma, wykonant>j 
rzekomo przez k~. Pruskiego przez 0-
sóbiste odprowadzenie jeńca na poste­
runek rosyjski. 

Wobec moralnej potworności te~o 
zmyślenia wS1.elkie jego z~przeczenie 
jest zbędne Zabija ono samo siebie. 
Zabija moralnie i swego twórcę i ~ło­
siciela, zdolnego rachować na wiarę 
w to swoich słuchaczów. Ujawnia ~ię 
tu typowa, bezgraniczna bezczeln·)ść 
żydowska, mierzę.ca swoją fttłszywQ. 

"Union-Touring" mistrzem t. o. Z. P. N. 
W cią.gu ubiegłej soboty i niedzieli 

zostało rozegranych dalszych pięć 
spotkań piłkarskich o mistrzostwo 
Łodzi, z których jedno zasługuje na 
specjalnł:! .. uwag-ę ze względu na defini­
tywne zdobycie tytułu mistrza przez 
drużynę Union-Touringu, która zdecy. 
d<!wanie. zwycięży/a ze!'lpół .. ŁTSG·'. 
F)o\etowl, prowadz<1c w tabeH tylko z 
trzema straconemi punktami. maią. 
zapewniony ten tytUł, ponieważ dru­
żyny .. ł .. TSG" i "Wimy" posiadają 7 
punktów straconych_ Ostatnie roz­
grY'wki nie przyniosły zasadniczych 
zmian w tabeli za wyją.,tkiem ze­
pchnięcia. na trzecie miej&ce "ŁTSG" 
przez ,,\\limę", która le~itymuje się 
lepszym stosunkiem bramek. Przebieg 
spotkań był następujący: 

"UNION-TOURING"-"t.TSS" 2:0 (1:0) 
Do spotkania tego oble drużyny 

wystlił·niły w naisilnie.iszych składach, 
"ŁTSG" z Mikołajczykiem na obronie 
i Królewieckim w ataku. Pierwsza. po­
łowa meczu upływa pod znakiem wy­
raźnej przewagi zwycięzców. Atak, 
wspierany przez dnskonale dyspono­
waną. obronę, stale za .... raża bramce 
przeciwnika. jednakże obrona biało­
czamyrh likwiduje ~ro~ne momenty 
pod swo;ą bl'fl.mkn. W 19 minucie ied­
nak .. Union-Tollring" ze strzału Klim­
czaka uzyskuje prowadzenie dla 
swych barw. Teraz gra zaostrza się t 
niektórzy 7.a.wodnicy zaczvnR 'ą. ~ać 
brutalnie. 'V przeciwieństwie do flole­
towych, atak .. L TSG" gra niezwykle 
słabo i chaotvcznie, ws"'elkie pr6hy 
i wysiłki zdobvcia wyrównania idą. 
na mnme, gdyż poci~.~nięcia całeg-o 11.­
taku biało~zamych sę. 7. łatwościA. li­
kwidowane pro:ez trio obronne f;o~eto­
w:vch. Przy końcu pierwsze! połowy 
Pi1ca znoso:ą 7. boiska nieT)rzyfomne~o, 
po brzydkim faulu Janasika. Po przer­
wie przewawlł'a f!olf'towych z winuty 
na minutQ rośnie. Pom iroo uzyskanej 
chwilowo przewa~i, .. ŁTSG" marnu;e 
cały szere~ murowan"ch pozvcvi, w 
C7.em dominllie sł~by Voigt. którv z 
kilku metrów nie trafia. do bramki. 
Narzucone przez .. Union-Tourin~" tem­
no !!TY powoduje. że po newnym czasie 
biłaoc7.arnl opadają. z sił. to tez pTze­
wa<ra fjoletowych w tej fazie jest nie­
mal przez cały czas przy2'niataiąca. 
Jeden z atak6w "Union-Tourin!!'u" 
qtw::tr7a za.mieszanie pod bramką 
.. L TSG" - Las interwpniuje. lecz przy­
tomnv Królasik wykor7ystu i e błlld 
bramkar7.a i naku5e piłkę do siatki. 
zdobywl\ fil C druC2'ę. bramkę dla swych 
barw. Odtflrl białoc7arni rezygnulą z 
dalszej walki i t!'ra do końCOWYCh mi­
nut mOa nieciekawie. Sędo:io"ał p. 
Otto. Publiczności przeszło dwa. tysi;r 
ce. 

"WIMA" - "MAKABI" ':0 (2:0) 
,,\Vima" przez cały czas zawod6w 

miała przygniatającą. przewagę nad 
żydowskim zespołem, który przedsta­
wia się bardzo mizernie. Atak "Ma­
kabi" w s\\'ej pracy zespołoweJ przed­
stawia raczej grę C klasowe.ero zpspa­
lu Patrz~c na ostatnie wrniki tpi dru­
żyny, mimowoli nasuwa f'ię pytanie: 
dlac7.ego takie drużyny znajdują. się w 
klasi.e A? Bramki dla .. Wimy" znoby1i 
Wierzba, Lećmiński, Lenart II i Chole­
wa. Sędziował p. Naporski. 

"WKS" - "ŁKS" Ib 2:t (1:0) 
"WKS" zwyciężył w tern spotkaniu 

przez zdobyeie ZWYCięskiej bramki w 
90 minucie, gdvż krótko przed końcem 
zawodów wynik brzmiał 1:1. W pierw­
szei części. zawodów lekką przewagę 
posiadali wo'skowi, którzy też uzyska­
li prowadzenie ze strzału Włodarczy­
ka. Po przerwie jednak stroną. ataku­
.iacą. był "ŁI{S", który wyrównał przez 
Wentla II. Stan ten trwał do 90 mi­
nuty, gdy w ostatniej sekundzie WłC)­
darczyk zdobył dru~ą bramkę. dla 
swych harw. Dodać należy, że .. WKS" 
nie WYkorzystał !edenastki, które nie­
szczę$lIwvm egzek"torem był Stolar­
ski. Sędziował p. Thie!. 

"FTC" - "SKS" t'1 (1 :1) 
Mecz powyŻS7.y, rozeltrflny w Pabia­

nicach, przyniósł wvnik remi"owy, 
choć zas::tnniczo powinien wypaść na 
korzyść Pab.;aniczan. Gra przez cały 
cza.s bardzo ostra, przyczem w pierw­
szej połowie oba ze'!nołv u7.yskały 
bramki. Po pr7.srwfe .. PTC" miał lek­
k::t, nrzewa'!ę, jednakże nie m6!!'ł uzy­
skać zwyci~skic'2"o punktu i mecz za­
kończył się remisowo. Sędziował p. 
I{opias. 

"WIDZEW'" - "BAKOAU" ł:1 (1:1) 
Mecz powyższy, jak było do rTZe­

widzenia. wygrał 7.esp6ł robotniczy bez 
specjalnego wysiłku. Żydzi jedynie w 
pierwszej połowie stawiali silny op6r, 
po przerwie jednak, jak w 13 innych 
rozgrywkach ... ~puch1i'· i, nie wytrzy­
mując tempa, p07.woli1i sobie strzelić 
dalsze trzy bramkI. Prócz teg~ v:ra 
obfitowała w ciekawe incydenty, które 
coraz częściej spotykaj~ się na me­
czach z drużynami żydowskiemi. Na 
tych zawodach sęd:da, prowadzący 
zawody, musiał usunę.ć z boisl{a dwócb 
7,awodników .. Hakoahu". Malczera i 
Bal!:;ama. Sęd 7iował p Jędraszc7ak. 

Obecnie tabela klasy A przedstawia 
się nasŁępuiacó (w nawiasach poda­
jemy Ilość gier i stosunek bramek): 

1. Union-Touring 23 p. (13. 44: 8) 
2, Wima 21 p. (14, 37:15) 
3. ŁTSG 19 p_ (13. 51:15) 
.ł. SKS 17 p. (li, 21 :23) 
5, PTC 16 p. (14, 29 :27) 

miar, sumienie ehrześcijanskłe. W 
pasji antychrystycznej zapędza się ona. 
poza zwykłe granice absurdu, nie zda­
ję.c sobie sprawy z konsckwellcyi mi­
mo posiadanego skę.clinąd krytyl~yzmu. 

Przeciwko owej plotce k.,. Pn:sl<i 
7,area~ował przysięgą: "Jak Bóg na 
niebie, nieprawda!" przcch\ "0 tł'mu 
zmyśleniu mógłby był zaraa~ować albo 
milczeniem wyższości, za p-t.ykla,1etn 
Chry~tusa, albo. gdyby ruu sił na to 
llamulczych nie starczyło, zabójczym 
okrzykiem: Oto kłamca! - bez żad. 
nych pOla tern do\\oodów 

Ale SZ" arccnzer me by! antychry­
stem zawo:łowym t be:1']I.tł'resowIJym. 
W spokoju pozostawIał lych, kto mu 
~ drogę jello mat:t:tw D1a]ątko\o'yC'h 
nie wcl1oci1.ił, - r:b.:>r,;ai u1l1iał wsą­
czać w umysły antychry'StyczhY jad 
żydowski. 

(Ciall' dalszv nastl'lpj). 

6. Widzew 13 p. (14, 31 :25) 
7. WKS 13 p. (14, 36:33) 
8. Makabi 8 p. (14, 13:45) 
9. ŁKS Ib 3 p. (12, 13:29) 

10. Hakoah 3 p_ (1.4, 11:(6) 

Kolarstwo 
Zjazd turystyczny. W dniu ?O, b m od­

bl':dzie sil': doroczny o~óln(}polski ziazri tu­
rystyczny kolarski do Łowicza. Zbiórka 
kolarzy łódzkich od'będzie się o F:oclz 6 ra­
no na Krzywiu ,poczem wycieczka wyru­
szy do Łowicza pod kierunkiem kpt. związ­
kowych TJp. Zybel·ta, ~Io~zczyllskiego i Ja­
nickiego. 

Lekka atletyka 
Dwudniowe zawodv lekkoatletyczD8 1) 

mistrzoc5two okrę~u łódzkiego dla panów 
klasy A i B. odbyte na sładjonie ,;porto­
\\ym .. l,1\S" z&rromaclzH\' ponno stu la­
~",o<lnik6w z cale!!o okrę!!/l lV\'niki DS.­

(}Stół dohr('. \" orz" rzu"łll ,,' e norjP ... 7n ia­
cy Objłlw \'.-yni\,ów. uzy;-,\(. TJl'zez zawod­
nik6w klasy B, którzy tylko z m'n'maIUq 
r6tnica, uzy"kiwali wyniki zblitone do wy­
ników A-klasowych. Na specjalne wy­
ró:!:nienie zasługują tutaj dwai zawoonicy 
kiasy B .. a mianowicie ~faciaszczyk (So­
kół - Łódi) i l,an2'e (Wirna). którzy swoja. 
wszechstronnością eSportu budzili prawdzi­
wy por:lziw widowni P:erwszv Wl"nanla­
ty skoczek o tyczcP startując w tej konlm­
rencji uzyskał skoł 3.Z0 m. za imu.iqc 
p'erwsze miejBce. Poza tern pierwsze miej­
sce uZ~'skJlt ten zawodnik w biesru pr7ez 
płotki na '1/10 m. z czasem 17_8, Lange n8.­
tLmiast zaiął pierwsze miejsce w rzutach 
mając w kuli 12.02 i w dysku 39.51 m. o 
6S ctm. mniej od znaneJlO miotacza klasy 
A Imieli (K. S. Z. O.). Prócz tego na pod­
kreślenie zasluguje rzut oszczepem mło­
deJlo zawodnika Jaworskie)lo z Tomaszo­
wa (T. F. c;;:. J.l 52.95 m. który rzucił oszcze­
pem tylko o 3.3:'1 metry mnlei od znanc.'Zo 
oszczepnika Bołlińskie'~o (.,ŁKS"). Za wody 
powyższe wykazały doskonały materlał 
młodych zawo<iników i powiększenie ka­
dry A-klasmvc6w. Organizacja zawonami 
wzorowa. Puhliczności w drugim dniu 0-
kolo 1000 OBób. 

Pływanie 
Pierwszy Krok Płvwackl ndbyty ułlie­

gołej nierlt;:vli w basenie "LKS." zgromar:lził 
około 30 zawodnlków. którzy w zawoda"h 
tych uzyskali iednak sl.'1be wyn:ki. a mia­
nowicie: 100 m. dow dla panów: 1. Wa­
silewski .. ŁKS" 1 :2-i. 2. Tdzikowski (nie­
stowarzvs:>:ony) 1 :39, 3. Wolski .. U<S" -
1 :H.5. - 100 m. klas.: 1. Zi elke .. ŁKS" 1: \2. 
2. Piotrowski 1:47.4,3. Kałowski (nieslo\\.) 
50 m. dow. pań: 1. Btatejewska .. :tKS" 
59.5. 2. Wróblewska (nieBotow.) 1 :08.1, 3. 
Wócikówna. 51 m. dow. chlopców: - L 
Graebsch "LI{S" 50.2, 2. Strycharski .. ŁKS" 
2 Kiwa;ko (niesłow.\. 100 m. \\0' zn.,k: p:1-
nów: 1 '7ielke 1 :53.1. 2 Idzikowski. 3. Sm 0-

sal'f\ki. Sztafeta 3Xl00 stv~E'm 7m;l'nm-m: 
1 ,.ŁKS" I. 4:45. 2 ... ŁKS" II. 4:4i2 W szta­
fecie 5X30 m. pierwsze mie;scp za leła "'ztn­
feta "LK1' J w czasie 3.07 .4, 2 .. f. KS" II. 
3:12.1. Skoki z trampoliny i wieh'_ \\'sl(u­
tek opóźnionej pory nie lJ(lb\"l\' się. ()r;ra­
nizacja za vodami dobra. Publiczności po­
nad tysiąc osób. 

fJ puhar Davisa 
\V trzecim dniu mec7U pólfin"ln­

wego w Prad7e C7esi zdobvli d"'a (lal­
sze punkty. Ca"'l\a pokonał F'nrI11~l'so­
na 6:4, fi:2. 6:0 Rp 7 er\\'owy !VTalec"k 
i Bertram 6:1. 2:6,0:3. 3:6 fi:2 Tem sa­
mem w ostatecznej punktacji. Czesi 
wygrali w stosunku 5:0. 

Wiener Sp. • Warta 3:2 (2:2) 




